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Lwów 24. kwietnia. 

Poniżej podajemy w całej osnowie zatwier- 
dzony przez rząd list fundacyjny Macierzy 
polskiej. Wchodzi więc w życie instytucja, któ- 
ra zdelaą jest wywrzeć wpływ nader zbawienny 
na oświatę i umoralnieuie ludu, tej podwaliny 
każdego narodu. 

Szkoła ludowa ma zadanie wykształcić wie- 
śniaka o tyle, aby umiał czytać, pisać, liczyć idać mu 
najpotrzebniejsze dla rolnika wiadomości. Po skoń- 
czonych naukach szkolnych powinien dalszą wie- 
dzę czerpać z pism perjodycznych i dziełek popu- 
larnych. 

Galicja posiada już, jeżeli nie dostateczną, to 
w każdym razie pokaźną liczbę szkół ludowych, a 
wychodzące z nich świeże pokolenie powinniśmy 
kształcić dalej, aby z nich wyrósł zastęp pożyte- 
cznych dla kraju obywateli. Brak inteligencji w 
gminach wiejskich jest największą przeszkodą dla 
rozwoju autonomji gminnej i powiatowej i naraża 
Ia na zupełny upadek, coraz więcej bowiem mno- 
ża się głosy, utyskujące na dzisiejsze stosunki, 
wśród których samorząd wyradza częstokroć bez- 
prewie i samowolę. Jeżeli więc kształcimy lud, to 
stawiamy zarazem podstawy dla samorządu i u- 
możliwiamy rozwój swobód konstytucyjnych. 

To zadanie spełni niewątpliwie Macierz pol 
ska, jeżeli usiłowania kierowników tej instytucji, 
których dobre chęci nie nasuwają watpliwości, 
poparte zostana ofiarnością publiczna, w tej samej 
mierze, w jakiej fundowano dotychczas stypendja 
dla młodzieży szkolnej. 

Kapitał 29.000 złr. jest za szczupły, aby z 
odsetek można rozpocząć akcję na większą skalę, 
odpowiadającą potrzebom kraju, lecz fundusz ten 
uważać należy jako zawiązek, który niebawem u- 
rośnie w sumę, odpowiadającą wielkiemu celowi. 

Jeżeli myśl utworzenia Macierzy polskiej za- 
wdzięczamy J. I. Kraszewskiemu, który tym spo- 
sobem pozyskał nowe prawo do trwałej pamięci 
w narodzie polskim, to wykonanie jej i wprowa- 
dzenie instytucji w życie jest w większej części 
zasługą dra Zyblikiewicza, którego gorliwość, 
okazaną w tej sprawie, umiemy należycie 
oeenić. 

Spodziewamy się, że marszałek krajowy oto- 
czy Macierz polską i w przyszłości swoją opieką, 
której ona potrzebować będzie, szczególnie w pier- 

wszych chwilach swego istnienia. 
'. , Kierownikom tej instytucji zasełamy przy 
rozpoczęciu pracy serdeczne: Szczęść Bożel 
dołączając prośbę, aby nie zapominali o najnie 
szczęśliwszych, bo najbiedniejszych naszych bra- 
ciach Szlązakach. 


List fundacyjny 
„MACIERZY POLSKEJ.” 


1. Celem fundacji jest szerzenie oświaty na- 
rodowej w tych warstwach społeczeństwa, w któ 
rych jej potrzeba okaże się najpilniajszą. 

2. Pierwotny majątek zakładowy fundacji sta- 
nowią na teraz listy zastawne kijowskiego banku 
ziemskiego, a mianowicie: 

a) listy zastawne wydane na okres 48'/, lat 

Ser. 4 Nr.29.679 na 500 rubli sr. Ser. 6 Nr. 


726 na 1000 r. sr. Ser. 8 Nr. 18 ma 500 
w r. sr. Ser. 11 Nr. 269 na 1000 r. sr. Ser. 
18 Nr. 88 na 500 r. sr., tudzież Ser. 14 


cNr. 285, Ser. 15 Nr. 84, Ser. 16 Nr. 558, 

Ser. 17 Nra 75, 76, 77 i 510, wreszcie Ser. 

18 Nra 136, 630 i 681 każdy po 1000 

r. Sr. 

b) listy zastawne wydane na okres 27", lat, a 
mianowicie: Ser. 3 Nra 207, 216 i 217 po 
500 r. sr., tudzież Ser. 3 Nr. 112 i Ser. 14 
Nra 3, 4, 5 i 6 po 1000 r. sr. 

Efekta powyższe wynoszą łącznie dwadzie- 
ścia tysięcy (20.600) rubli sr. imiennej wartości, 
a życzeniem jest dawców, ażeby powyższe listy 
zastawne pozostały w majątku fundacji aż do 
zi w którym wylosowane i  spieniężane 


$. 

8. Czyste stałe dochody powyższego ma- 
jątku, który jako żelazny, w żadnym razie nie 
może być uszezuplony, obracane będą na wy- 
dawnictwa ludowe w najobszerniejszem znaczeniu 
tego wyrazu—po potrąceniu jednak rocznej kwe y 
pięciuset (500) złr. w. a., przeznaczone na zasi.ki 
naukowe dla dzieci niezamożnych rodziców, we- 
dług kuratora „Macierzy Polskiej“. 

4. Czysty dochód z rozprzedania wydawnictw 
„Macierzy Polskiej*, po potrąceniu wszelkich ko 
sztów nakładu, użyty będzie na cele fundacji. 

5. Wydawnictwa „Macierzy Polskiej“ przed- 
siębrane być mają : 

_a) drogą konkursów; 
b) przez wybór prac, niezależnie od konkursu 
nadsyłanych; © 
c) przez zamówienia. 
6. Nie należy do celów fundacji : 
a) nabywanie dzieł już wydanych ; 
b) wydawanie broszur politycznych. 

7. Językiem wydawnictw „Macierzy“ jest ję- 
zyk polski, a względnie ruski, jakiego używa lud 
ruski w Galicji wschodniej. P 

8. Siedzibą „Macierzy Polskiej“ jest Lwów. 

9. Sprawami „Macierzy“ zarządza rada wy- 
konawcza, pod kontrolą kuratora i rady uad- 
zorczej. 4 - 

10. Kuratorem fundacji jest dr. Józef Ignący 
Kraszewski, któremu służy prawo wyznaczenia so- 
bie następcy. - dł 

11. Rada wykonawcza składa się Z siedmiu 
osób mianowanych pierwotnie przez kuratora, z 
których przynajmniej cztery ma mieć swoje stałe 
mieszkanie we Liwowie. r 

Każdy członek , który w czasie powołania 
do Rady wykonawczej mieszkał stale we Liwowie, 
występuje z tejże rady ipso facto, jeżeli zmieni 
miejsce stałego zamieszkania, 


12 złr. — kwartalnie 


Występujscy tym sposobem, może być jednak 
na nowo kooptowany. jeżeli pomimo jego przesie- 
dlenia się pozostanie w Radzie wykonawczej 
czterech, stale we Lwowie mieszkających członków. 

12. Radzie wykonawczej służy prawo obie- 
rania sobie doradców, wadle stałej lub chwilowej 
potrzeby. 

18. Opróżnione miejsca w Radzie wykonaw- 
czej będzie obsadzone przez kooptację reszty 
członków, za zgodą kuratora. 

14. Rada wykonawcza, jako zarządzająca bez- 
pośrednio wszystkiemi sprawami „Macierzy pol- 
skiej* jest bezustannie czynną i zbiera się na po- 
siedzenia, które w miarę potrzeby zwołuje prze- 
wodniczący, przez członków tejże z własnego gro- 
na wybrany. 

15. Uchwały Rady wykonawczej zapadają 
prostą większością głosów, a zebranie jest do de- 
cyzji prawomocnem przy obecności czterech człon- 
ków, z włączeniem przewodniczącego. W razie 
równości głosów ten ostatni rozstrzyga. 

16. Radę wykonaweżą reprezentuje na ze- 
wnątrz przewodniczący i sekretarz, którego usta- 
nawia kurator, bądź z grons członków samejże 
Rady, bądź z po za niej. 

17. W razie dłuższej nieobecności, którego z 
członków, przewodniczącemu słaży prawo, listo 
wnie zasiągnąć jego zdania. 

Rada nadzorcza „Macierzy Polskiej* skła- 
da się z trzech członków, których pierwolnie mia- 
nuje kurator. 

19. Opróżnione miejsce w Radzie nadzorczej 
będzie obsadzone przez kooptację pozostałych 
członków tejża Rady za zg dą kuratora. 

20. Kurator sam mianuje swego następcę. 
Tylko w razie niedopełnienia tej formalności wy- 
bierają go obie Rady na zebraniu wspólnem, pod 
kierownictwem przewodniczącego, do tego aktu z 
pomiędzy członków obu Rad większościa głosów 
wybranego. 

al. Rada nqdzorcza zbiera się prawidłowo raz 
do roku na posiedzenie wspólne z kuratorem 
(względnie jego zastępcą) i Radą wykonawczą 
celem skontrolowania rachunków i ułożenia ogól- 
nego planu działań na rok przyszły. Nadto zada- 
niem członków Rady nadzorczej, jest zasilanie 
Rady wykonawczej wskazówkami co do najpilniej- 
szych potrzeb kraju, wchodzących w zakres dzia- 
łania „Macierzy polskiej.“ 

22. W razie uznanej potrzeby zwołuje kura- 
tor sam, lub na żądanie dwóch członków rudy 
nadzurczej, a względnie trzech członków Rady 
wykonawczej, nadzwyczajne wspólue zebranie 
obu Rad. 

28. Na walnem zebraniu dorocznem  jakoteż 
na zebraniach nadzwyczajnych obu rad, przewo- 
dniczy kurator, a względnie jego zastępca. Zebra- 
nie zaś jest prawomocnem przy obecności czte 
rech członków Rady wykonawczej, dwóch Rady 
nadzorczej i kuratora, lub jego zastępcy. 

24. Corocznie ma być podawane do wiado- 
mości powszechnej sprawozdanie z czynności 
„Macierzy polskiej.* 

Sprawozdanie to zawierać ma również nazwi- 
ska osób wchodzących w skład obu rad , Macie 
rzy“ a osnowę jego uchwala doroczne walne ze- 
branie. 

25. Członkowie obu rad spełniają swoje obo 
wiązki bezpłatnie, z wyjątkiem sekretarza, które- 
mu rada wykonawcza wyznaczy stosowną płacę.*) 

26. Zarząd żelaznego majątku fundacji i wy- 
konywanie wszelkich z zarządem tym połączonych 
czynności spoczywać będzie w ręku reprezentacji 
krajowej, a względnie Wydziału krajowego króle- 
stwa Galicji i Lodomerji z Wielk em Księstwem 
Krakowskiem. Z zarządu tego będzie Wydział 
krajowy zdawać corocznie sprawę Sejmowi, a 
sprawozdanie swe poda również do wiadomości 
publicznej. 

27, W razie wylosowania efektów należących 
do majątku żelaznego fundacji, zakupywane będą 
za uzyskaną ztąd gotówke inne papiery publiczne, 
dające pupilarne bezpieczeństwo i według możno- 
ści, taki sam dochód, jaki dawały efekta wyloso- 
wane. 

Dla utrzymania stałego dochodu fundacji za- 
wsze w tej samej wysokości, wolno będzie użyć 
na zakupno nowych efektów, w razie potrzeby ró- 
wnież części bieżących dochodów fundacji. 

28 W użyciu nadzwyczajnych dochodów, ja- 
kieby fundacja mieć mogła z dobrowolnych datków 
i ofiar, stanowić będzie — w braku wyraźnego w 
tej mierze oświadczenia dawców, — walne zebra- 
nie obu Rad „Macierzy * (art 21, 22 i 28.) 

29. Odsetki majątku żelaznego, jakoteż wszel- 
kie sumy oorotowe, wydawać będzie Wydział kra- 
jowy Radzie wykouawczej „Macierzy“ za pokwito- 
waniem przewodniczącego i sekretarza. Wspomnia- 
ną zaś w art, 3 kwotę rocznych 500 złr. wypła- 
cać należy bądź do rąk kuratora fundacji, bądź 
też wprost tym osobom, dla których ję kurator 
przeznaczy. 

30. W razie jeżeliby Wydział krajowy, jako 
wybieralna przez Sejm władza, kiedykolwiek i w 
jakikolwiek sposób istnieć przestał, uchwali Sejm 
krajowy królestwa Galicji i Lodomerji z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem, w czyje ręce ma przejść 
zarząd majątku fundacji. 

Na wypadek jeżeliby Sejm krajowy takiej u- 
chwały nie powziął, walne zebranie obu Rad „Ma- 
cierzy* postanowi co do przyszłego umieszczenia 
i zarządu majątku. Gdyby i to nastąpić nie mo- 
gło, lub „Macierz polska“ z jakicabądź powodów 
istnieć przestała, Zarząd majątku przechodzi na 
Akademię umiejętności w Krakowie, a gdyby itej 
nie było, majątek „Macierzy* stanie się majątkiem 
uniwersytetu Jagiellońskiego. Tak Akademia, jak 
uniwersytet obowiązane będą obracać dochody na 
cele wskazane niniejszą fundacją, "opókiby „Ma- 


*) Obecny sekretarz „Macierzy Polskiej *, zrzekł się 
przypadającego mu z tytułu §, 25. wynagrodzenig za 
swoje czynności. k. 


cierz polska“ na nowo nie powstała i w swoje 
prawa do majątku nie weszła. 

31. W ciągu lat dziesięciu od daty niniejsze- 
go listu fundacyjnego, żadne w nim zmiany zajść 
nie mogą. W przyszłości zaś. mogłyby nastąpić 
tylko za zgodą dwóch trzecich głosów walnego 
zebrania obu Rad. wraz z kuratorem. 

32. C. k. Namiestni«twu we Lwowie, jako 
naczelnej władzy fundacyinej w kraju, służy nad- 
zór nejwyższy nad niniejszą fundacją. 

Drezno dnia 4. marca 1882. 


(Powyższy akt fundacyjny podpisali:) J. J. Kra- 
szewski, Dr. Mikolaj Zyblikiemicz. Antoni Ma- 
łecki, Włodzimierz Dzieduszycki, Leoncyusz Wy- 
branomwski, Julian Ochorowicz, Jan „Amborski, 
X. Jan Siemieński i Władysław Bełza, 


Spasowicz o Wielopolskim. 


Ovzekiwano odpowisdzi na ów adres. W sfe- 
rach rządowych przemagrł nastrój przychylny 
reformom. Namiestnik hot.tował równiez temu u- 
sposobieniu W sam dzień pogrzebu pięciu pole- 
głych, 2go marca sekretarz stanu Karnicki otrzy- 
mał od ks. Gorezakowa poiecenie udania się do 
Petersburga z projektem reform ula Królestwa, 
żadnych atoli wyraźnych iustrukcyj nie otrzymał. 
Karnicki należał do tych urzędników, którzy nieli 
jeszcze w pamięci tradycjs konstytucyjne, a na- 
stępnie przeszli szkołę Paskiewicza. Z przekonań 
był, „jak wszyscy Polacy w jego położenia* auto- 
nomistą, lękliwym jednak i oględnym. O kansty- 
tucji 1516 r. nie wspominał nawet; za punkt 
wyjścia wziął niedoszły statut organiczny 1832 r. 
dcdawszy doń reformę szkolną. Memorjał widzi 
Źródło złego w wyłącznie biurokratycznym zarzą- 
dzie kraju. Chodziło o rady miejskie i gubernial- 
ne, o samorząd. O siany prowincjonalne wspomi- 
nane w bł. pamięci statucie organicznym nie do- 
pominano się; natomiast, jako centralny organ w 
zarządzie kraju funkcjonować miała rada stanu. 
Projeqta te miały przed sobą długą drogę rosyj- 
skiej procodury  ustawodewczej. 13-go marca 
namiestnik oznajmił zaweswanym mężom wpły- 
wowym o zamiarach rządu w tym kierunku. 

2go marca, w tym samym dniu, kiedy wyje- 
chał Karnieki, namiestnikowi przedstawiono szcze- 
gółowy referat, podany przez naczelnego prokura= 
tora senatu, Enocha. Autorem memorjału miał 
być, zdaniem  Spasowicza, Wielopolski. Projekt 
ten radził szerokie zastosowanie zasady obieral- 
ności na podstawie cenzus majątkoweg o wyborców. 
Lettre d'un gentilhome polonais* torował mar- 
grabiemu drogę; ks. Gorczakow poddał się całko- 
wicie wpływowi Wielopolskiego — nie we wszyst- 
kiem jednak. Na wzmiankę jakąkolwiek o roku 
1815 książę namiestnik nie zezwalał; do samej 
nawet nazwy „uniwersytetu* czuł szczególną od- 
razę, tak, że projektowany przez Wielopolskiego 
wyższy zakład naukowy postanowiono nazwać 
„Szkołą Główną.“ Reformy, proponowane przez 
Wielopolskiego obejmować miały obowiązkowe 
oczynszowanie włościan, równouprawnienie żydów, 
rozwiązanie Towarzystwa rolniczego i zaprowadze- 
nie natomiast zjazdów gospodarczo-rolniczych, a 
nareszcie utworzenie osobnej komisji wyznań i o- 
świecenia. O przewodnictwo w tem ministerstwie 
Królestwa starał się sam Wielopolski. Miały być 
również utworzone rady wojewódzkie i senat z 
doradczemi atrybucjami. 17 marca plany margra- 
biego zyskały aprobatę Gorczakowa i odesłane 
zostały w slad za Karniekim do Petersburga. 
25g0 marca w radzie ministrów pod osobistym 
przewodnictwem imperatora projekty Wielopol- 
skiego zyskały moc prawa; odrzucono tylke owe 
rady wojewódzkie wraz z senatem, zatwierdziwszy 
natomiast instytucje prowincjonalnego samorządu 
wraz z radą państwa według planu Karnickiego. 
W Petersburgu panowała niezwykła pochopność 
do ustępstw. „Stolica i całe społeczeństwo rosyj- 
skie, było upojone jeszcze ogłoszeniem nie dalej, 
jak przed trzema tygodniami ukazu o uwłaszcze- 
niu włośćc ^ w cesarstwie (2. marca 1861 roku). 
Liberalizm dostroił się do najwyższego diapazonu. 
Panowała silna wiara w skuteczność i potęgę 
swobody. W takich warunkach, ustępstwa dawano 
łatwo i bez dłuższigo wahania się.* 27. marca 
Wielopolski zajął już oficjalne stanowisko w War- 
Szawie. 

W czasie gdy się to działo, ruch narodowy 
po zdobyczach, zawojowanych w dniu 27. lutego 
i następnych — tryumfował. Ludność, która 30 
lat zmuszona była starannie ukrywać swe naro- 
dowe uczucia i zapatrywania, rzuciła się na- 
miętnie do demonstracji i manifestacji. Kościelne 
uroczystości i obrzędy, zaprzegnięto do tego 
rydwanu; przyodziano barwny strój narodowy — 
sprawiano istny narodowy karnawal. Ustępstwa 
zawojowane w tej mierze, ludność zaczęła uwa 
żać za trwałą swą zdobycz, Da równi z innemi 
planami ulepszeń. „Fałszywa myśl“, o przyczy- 
nowym związku między naciskiem a ustępstwami, 
powiada Spasowicz, była bardzo niebezpieczną ; 
dawała ona pochop do najśrzielszych przypu- 
szczeń. 

Tymczasem Wielkopolski pozyskać zdołał 
ważniejsze ustępstwa. Ludzie, konserwatywnego 
szczególniej sposobu myślenia, radowali się nie- 
mi — nikomu z nich jednak, pisze Spasowiez, 
nie przyszło na myśl, że zajść może estry kon- 
flikt pomiędzy nowo udzielanemi reformami, a rę- 
wolucją. Przyjmowano niespodziewane prawie re 
formy, jako część ustępstw, słusznym żądaniom 
narodowym. Konfiikt ten jednak Wielopolski 
przewidywał, co więcej sam szedł na jego spotka- 
nia. Trudno wymagać było, pisze Spagowicz, a- 
żeby konserwatyści polscy czynnie wspierali ja- 
kieś ograniczenia i represje, wykonywane przez 
organa władzy z gruntu zdepopularyzowane tylo- 


letnim uciskiem i prześladowaniem. Mogli oni 
pośrednio tylko okazywać pomoce rządowi — Wie- 
lopolski jednak pojmował swój obowiązek w tym 
względzie inaczej. Aczkolwiek nie brał on udzia- 
łu w przyszłych represaliach, to jednak brał 
całkowicie na siebie za nie odpowiedzialność. Šo- 
lidaryzując się z nienawistnemi i samowolnemi 
wojenno-policyjnemi napaściami Wielopolski zbyt 
lekkomyślnie wystawiał na szwank swą bardzo i 
tak nie wielką popularność. Należy absolutnie, 
sądzimy, powątpiewać o potrzebie owych ograni- 
czeń, nawet z punktu widzenia polityki Wielo- 
polskiego. Margrabia jednak przywykł i lubiał 
iść przebojem, gniewając nawet i drażniąc prze- 
ciwnika. W tym względzie szedł nawet znacznie 
dalej niż namiestnik. Lisicki zapewnia, ze na- 
tychmiast po przybyciu do Warszawy nakłaniał 
namiestnika do użycia środków gwałtownych 
przeciwko manifostacjom. Gorczakow nie zgadzał 
sę na razie, Wielopolski jednak swemi prowo 
kacjami i postanowieniami wywoływał manifesta 
cji, by potem je tłumić. 

Początkowo margrabia, prawdziwy podówczas 
Penfant terrible legalności na swój i rosyjski 
sposób pojętej, liczył na poparcie Żywiołów za- 
chowawczych. W czasie następionego niebawem 
„Swięconegu* złożył wizytę Zamoyskiemu, za- 
praszając go do wspólnej pracy, propozycja ta 
jednak została oziębi: przyjętą. Podobne przyjęcie 
spotkał margrabia i u innych znakomitości, intry- 
gowano nawet przeciwko niemu po trosze, od- 
mawiano pomocników. 2. kwietnia 1861 r. nowy 
minister przyjmował przedstawicieli duchowień- 
stwa różnych wyznań i urzędników. Do katolickie- 
go duchowieństwa odezwał się, że nie ścierpi 
„rządu w rządzie”, co wzięto za rzucenia rękawi- 
cy. W początku maja duchowieństwo założyło na 
ręce arcybiskupa Fiałkowskiego zbiorowy protest 
przeciwko wyrażeniu Wielopolskiego, że religia 
batolicka będzie na równi z innemi „tolerowana*, 
gdyż jest ona „panującą“... Jeszcze mniej szczę- 
śliwe i trafne były inne wystąpienia nieustraszo- 
nego markiza. Sławetna delegacja warszawska 
została jeszczeze przed przybyciem Wielopolskiego 
(28. marca) przez namiestnika rozwiązana; w 
krótce zresztą utworzono znowu Komisję dwuna- 
stu, która pełnić miała obowiązki obiecanej rady 
miejskiej. Wielopolski znowu nastawał gorliwie 
na rozwiązanie Towarzystwa rolniczego, widząc w 
niem iastytucję rywalizującą niejako z nowemi 
urządzeniami i zbędną; na miejsce jej propono- 
wał zjazdy rolnicze prowincjonalne itp. Spasowicz, 
aczkolwiek przyznaje słuszność wielu motywom, 
tego postanowienia, uważa go jednak za nader 
niepolityczne i Rietaktowne na razie. Towarzystwo 
spełniło już było swe zadanie w sprawie pro- 
jektów aprarnych i ograniczyło się fachowemi 
zadaniami. Rozwiązując instytucję, Wielopolski 
podniósł naprzód ogromnie nie zbyt wielką jej 
dawniej popularność, tem więcej przytem oddalił 
od siebie jej członków i zwolenników. Na tem 
jednak mie skończyła się sprawa Towarzystwa. 
6. kwietnia pojawiło się postanowienie rady admi- 
stracyjnej o rozwiązaniu Towarzystwa. Fakt ten, 
sądząc po skutkach jakie wywołał Spasowicz uwa- 
ża za grubą pomyłkę i przegraną margrabiego. 
Wiadomość ta spadła na wzburzone miasto 
niespodziewanie. Następnego dnia urządzono tłu- 
miną manifestację przed gmachem Towarzystwa; 
podobną manifestację wyprawiono Zamoyskiemu. 
Skutkiem tych protestów było wydane staraniem 
Wielopolskiego prawo o zbiegowiskach, dalszym 
zaś — śmy kwietnia. 


Czynności Rady Wydziału krajowego 


w pierwszym kwartale b. r. 
(Doxończenie.) 

Udzielono następujących subwencyj: 1) wy- 
działowi powiatowemu w Limanowej 2500 złr. na 
budowę drogi powiatowej z Dobrej do Skrzydlnej; 
2) wydziałowi powiat. w Kamionce Strumiłowej 
2500 zł. na budowę drogi z Nowosiółek do Zadwó- 
rza; 8) wydziałowi powiat. we Lwowie 2500 złr. 
na urządzenie dróg gminnych w Nawacji, Barszczo- 
wiecach i Szczereu; 4) wydziałowi powiat. w Trem- 
bowli 3000 zł. na budowę drogi powiat. z Trem- 
bowli do Janowa; 5) wydziałowi powiat. w Mości 
skach 2000 złr. na budowę drogi powiat. z Mo- 
ścisk do granicy powiatu Samborskiego; 6) wydzia- 
łowi powiat. w Jaśle 1000 zł. na dokończenie bu- 
dowy drogi gminnej przez Śwoszowę i Olszyny; 
7) wydziałowi powiat. w Wieliczce 3500 złr. na 
budowę drogi powiat. dobczycko-szczerzeckiej ; 8) 
wydziałow. powiat. w Pilznie 2000 zł. na budowę 
drogi Pilzno-iudomyskiej; 9) wydziałowi powiat. w 
Brzozowie 500 złr. na dokończenie budowy drogi 
z lzdebek do Brzozowa; 10) wydziałowi powiat. w 
Borszczowie 2000 zł. na dalszą budowę drogi po- 
wiatowej z Iwaukowa do Germakówki; 11) wydzia- 
łowi powiat. w Łańcucie 3000 zł. na dalsza budo- 
wę drogi Łańcucko-Leżajskiej; 12) wydziałowi po- 
wiatowemu w Nowym Sączu 3000 złr. na dokoń- 
czenie drogi do Rogów — następnie na budowę 
drogi Czchów — Jakubkowice; 13) wydziałowi po- 
wiatowemu w Krakowie 2000 zł. na budowę drogi 
z Zabierzowa do Tyńca; 14) wydziałowi powiat. w 
Gorlicach 2000 zł. na budowę drogi Ropa-Wyso- 
wa; lō) wydziałowi powiat. w Jarosławiu 3000 
zł. na budowę dróg z Pruchnika do Przemyśla i 
z Jarosławia do Kańczugi; 16) Akademji umieję- 
tności w Krakowie 1500 zł. na budowę drogi ze 
Szezawnicy do Czerwonego Klasztoru; 17) wydzia- 
łowi powiat. w Dąbrowej 3000 ał. na dokończenie 
drogi Szezucin-Otałęż i na budowę drogi Swoszów- 
Ujście; 18) wydziałowi powiat. w Brzozowie 3000 
zł. na dalszą budowę drogi hrudniańsko-weselskiej; 
19) wydziałowi powiat. w Tarnowie 3000 złr. na 
budowę drogi tarnowsko-zakluczyńskiej ; wreszcie 
20) wydziałowi powiat. w Skałacie 200 zł. na wy* 
budowanie mostu w Poznance Hetmańskiej, 

Spółce wodnej dla robót melieracyjnych po- 


wie Reichman et Frendler Biuro anonsów; w Paryżu 
pułkownik. Kaczkowski Faubourg Poissoniere 33. — 
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Rue Clement 4 Paris, 
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między Zabnicą, Dunajcem a Wisłą, przyrzeczono 
400 zł. subwencji. 

Przyjęto do wiadomości doniesienie gminy 
m. Nowego Sącza o zaprowadzeniu tamże presta- 
cyj drogowych. 

Zawiadomiono gminy m. Brzeżan i m. Bro- 
dów o udzieleniu najwyższej sankcji ustawom sej- 
mowym, nadającym miastom tym prawo dalszego 
poboru myta kopytkowego. 

Do budowy drogi gminnej z Nowego Targu 
do Zakopanego delegowano inżyniera O'Byrna. 

Nadto w dziale spraw drogowych załatwiono 
18 rekursów. 

Zatwierdzono budżety szpitali: prowinejalnych 
w Kołomyi, Rzeszowie, Żółkwi, Sniatynie, Stani: 
sławowie, Samborze, Nowym Sączu, Sanoku, So- 
kalu, Drohobyczu, Brzeżanach, Stryju.  Zniżono 
taksę: 1) w szpitalu bocheńskim z 54 kr. na 
51 kr.; 2) w szpitalu kołomyjskim z 57 kr. nu 
4S kr. od dorosłych, a z 30 na 25 kr. od dzieci; 
wreszcie 8) w szpitalu rzeszowskim z 57 na 52 kr. 
od dorosłych, a z 30 na 28 kr. od dzieci. Pole- 
cono zarządom wszystkich szpitali zdać Wydzia- 
łowi krajowemu sprawę, o ile budynki szpitalne 
dają gwarancję bezpieczeństwa i możliwości ra- 
tunku w razie pożaru. 

Zamianowano zastępcami członków komitetu 
administracyjnego szpitala św. Łazarza w Krako- 
wie: na przedstawienie wydziału lekarskiego dra 
profesora Macieja Jakubowskiego, a na przedsta- 
wienie wydziału powiatowego w Krakowie, pana 
Ludwika Hoszowskiego. 

Zamianowano; l) w szpitalu lwowskim dra 
Fleszara sekundarjuszem I. klasy; dra Schmidta 
sekundarjuszem il. klasy: 2) w szpitalu kra- 
kowskim dra Kramarzynskiego sekundarjuszem 
I. klasy. 

Przyjęto do wiadomości akt fundacji Kaspra 
Bieleckiego, zdziałany ku wsparciu rekonwalescen- 
tów, opuszczających szpital św. Łazarza w Kra. 
kowie. Kapitał fundacyjny wynosi 1300 złr. 


Delegacje wspólne. 


Wiedeń 22. kwietnia. Dziś o godzinie 11 
z rana zebrała się delegacja przedlicawska na 
plenarne posiedzenie. Imieniem komisji budżeto- 
wej przedłożył dr. Rusa wniosek. o przyzwolenie 
nadzwyczajnego kredytu wojskowego w kwocie 
28,780.000 gld. W dyskusji Heilsberg oświad- 
czył się przeciwko temu kredytowi, ponieważ nie- 
uregulowane stosunki prawnopolityeczne krajów 
zejętych nie dają najmniejszej rękojmi, iż roko- 
sze nie będą Się powtarzać. Klaiez, Maggi 
Plener przemawiali za kredytem, który też pra- 
wie jednogłośnie przyjęto. 

Wiedeń 23. kwietnia. Na posiedzeniu ple- 
narnem delegacji węgierskiej podczas rozprawy 
s«zcgółowej nad kredytem pacyfikacyjnym prze= 
mawia 8$Z6086N za wnioskiem rządu o pozwo- 
lenin na kredyt w kwocie 28.788.000 złr. i moty: 
wuje go tem, że delegacja nie ma prawa wykre- 
Ślać z praliminarza rządowego 2 miljonów, gdyż 
rząd jest odpowiedzialnym nie przed delegacjami, 
lecz wobec parlamentów. A pponyi stawia i u- 
zasadnia wniosek dowodząc, że zatwierdzenie kre- 
dytu na budowy w krajach okupowanych nie na- 
leży do kompetencji delegacji, leez do obu parla- 
mentów. Wniosek ten został odrzucony znaczną 
większością, po dłuższej rozprawie, w której wzięli 
udział sprawozdawca Baross, prezydent mini- 
strów Tisza, Max, Falk iAndrassy prze- 
mawiając za kompetencją delegacyj. Baross zale- 
cał wniosek komisji, minister finansów prosił 
rząd, aby przyjął wniosek Szecsena. Przeciwko 
niepozwoleniu virement minister wojny nie podniósł 
żadnego zarzutu. Za wnioskiem Szecsena głoso- 
wało tylko 18 członków delegacji. Natomiast przy- 
jeto „wniosek komisji x czterech. Jutro posie- 

enie. 


SPRAWY ZAGRANICZNE. 


Berlin 20. kwietnia. Sejm pruski po zała- 
twieniu kilku projektów mniejszej doniosłości, u< 
chwalił dziś w drugiem czytaniu w myśl uchwał 
komisji budowę liczaych kolei drugorzędnych. 
Przy tej sposobności zabierał pomiędzy innymi 
także głos poseł kurtuzki Thokarski. 

Na poprzedniem posiedzeniu zabierali gł08 
posłowie Grabski i Kantak w sprawie 
krzywd, jakich doznają dzieci polskie przy nauce 
religii. 

Paryż 19. kwietnia. Dnia onegdajszego 
odbyło się na prowincji kilka zebrań, na których 
Gambettę gwałtownie zaczepiano. Gwałtownie 
mianowicie wystąpił przeciw niemu wicemarsza- 
łek Izby deputowanych, Charles Boysset, na ze- 
braniu w Chalons sur Marne, który oświadczył 
przytem bez ogródki, że Gambettę strącono, po- 
nieważ dążył do dyktatury. Znany deputowany 
Lockroy, który jest przyjacielem dep. Clemenceau, 
a równie jak ten równocześnie przeciwnikiem 
Gambetty i Freycinet'a, zwołał był w tych dniach 
wielkie zebranie do wielkiego teatru w Lugdunie. 
Tu wystąpił również przeciw Gambecie, a przy 
ocenianiu spraw zagranicznych oświadczył, że 
Francja dla zawarowania stanowiska swego po- 
winna pokazać wnet zęby, gdyż inaczej, stosu- 
jąc się nadal, jak dotąd do zagranicy, nie uniknie 
jednak wojny. . ~ 

Słychać, że władze sądowe obserwują obecnie 
bardzo surowo wszystkie tutejsza banki, zamie- 
rzając wystąpić natychmiast przeciw wszystkim ta- 
kim, któreby choć najdrobniejszego dopuściły się 
przewinienia. Rezultat bowiem śledztwa, jakie się 
w sprawie banków niedawno toczyło, było dlą 
wielu z nieh nader niekorzystne. d 

Londyn 20. kwietnia. Z Iriandji donosze e 
nowych zbrodniach agraryjnych. Ped Kilherly w 
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hrabstwie Limeriek znaleziono zamordowanego 
zarzadeę dóbr nazwiskiem Roche, a ostatniego 
wt'rkn z rana wysadzono w powietrze chatę kon- 
stablerów pod zamkiem Suir w blizkości Cashel; 
nikt przy tem jednak nie został uszkodzony. 

Do d. 1. kwietnia wypuszczono z więzień nie 
mniej jak 250 podejrzanych o agitację agraryjną. — 
Freemans Journal donosi nadto, że w dniach naj- 
bliższych wszyscy w ogóle podejrzani mają być 
wypuszczeni z więzień, tak że Parnell po swoim 
powrocie nie będzie już potrzebował wstąpić do 
więzienia. P. Parnell zresztą korzysta z swego 
dwutygodniowego urlopu i udał się wraz siostrą 
swoją i jej familią do francuskich wód morskich, 
gdzie zabawić zamyśla aż do soboty. W więzie- 
niu w Kilmainham nie oczekuja go przed ponie- 
działkiem. W takich okolicznościach nie ma ża- 
dnej podstawy pogłoska, jaką we wtorek rozpo- 
wszechniano w Londynie, że Parnell w podróży 
z Londynu do Dublina został zamordowany. 

Zarządca funduszów ligt agraryjnej pan Pa- 
trik Egan ogłosił sprawozdanie z finansów ligi 
agraryjnej. Wedle niego miała liga od początku 


jej założenia 188.000 funt. szt. dochodu z sumy |co tyle się zasłużyło krajowi. Zmarły zostawił zna- 


tej wpłynęło z Ameryki 127.000 funt. szt. Na 
cele organizacyjne, obronę oskarżonych i wspar- 
cia wydalonych z dzierżawy dzierżawców wydano 
dotąd 113 tysięcy funt. oraz 16 tysięcy franków 
na obronę oskarżonych w dublińskim procesie 
państwowym, tak, że liga wgraryjna rozporządza 
obecnie jeszcze funduszem 59.000 funtów. 

Petersburg 22. kwietnia. Smol. Wiest donosi, 
że profesor Aleks. Engelhard, internowany przy- 
musowo przed laty kilku w majątku swym w Ba- 
tysznowie, w powiecie Dorohobużskim, za „nie- 
błegonadieżnost ,* otrzymał ułaskawienie z pozwo- 
leniem swobodnego mieszkania, gdzie zechce, w 
obrębie panstwa. W tym samym „Smoleńskim 
Wiest. znajduje się następujące doniesienie: Kilka 
dni temu aresztowano w Wiażmie pewnego poli- 
tyeznego przestępcę, chłopa z gminy nowosielskiej. 
Już w pierwszej połowie marca v. st. Śledzili za 
nim ajenci tajnej policji, umyślnie ku temu zPe- 
tersburga wysłani, aż nareszcie po odebraniu nie- 
dawno osobnego na to rozkazu, pojechali z żan- 
darmami do Nowego Sioła, złapali ptaszka i przy- 
wieźli do Wiaźmy, poczem odprawiono go natych- 
miast, pod strażą zastępcy prystawa, p. K., przez 
Moskwę koleją do Petersburga. Po przywiezieniu 
do Moskwy przestępea zamierzał uciec, ku czemu 
skorzystawszy z chwili, gdy go wieziono w doroż- 
ce z dworca kolei smoleńsko-moskiewskiej na dwo- 
rzec moskiewsko-petersburski, wyskoczył na ulicę, 
ale dzięki przytomności umysłu i nadzwyczajnej 
sile p. K., a pomocy nadbiegłych „gorodowych* 
i stróżów kamienicznych, został zatrzymany. Skrę 
powano go tedy natychmiast, dła uniemożebnienia 
dalszych prób ucieczki i pod eskortą 4 Żandar- 
mów odesłano w zamkniętym wagonie do Peters- 
burga. Jest to młody jeszcze człowiek, powierz- 
chowności nikłej i nie nie znaczącej, ale uparty i 
zawzięty; na zadawane pytania odpowiadał szyder 
stwem.* Korespondent kończy relacię swą o chło 
pie, politycznym przestępcy, następującym, bardzo 
zajmującym dodatkiem: „W tymże samym czasie, 
w którym rozpoczęto śledzić za tym podejrzanym 
chłopem, władza wojskowe, przy pomocy żandar- 
merji, odbyły kilka rewizyj w koszarach, konsy- 
stujących tu wojsk, było bowiem podejrzenie, że 
rewolucjoniści poczęli szerzyć nauki swe i pomię- 
dzy żołnierzami nawet, a nietylko pomiędzy chło- 
pami. Rezultat rewizji niewiadomy.* 

Russkij Kurjer pisze: „Dowiadujemy się z pe- 
wnego źródła, iż zakaz przyjmowania katolików. 
recte Polaków, pochodzących z gubernij zacho- 
dnich, do służby rządowej w gubernji mohyle- 
wskiej, ma być wkrótce zniesionym. Co się zaś 
tyczy posad lekarskich, tak w powiatach jak gmi- 
nach miejskich, to zakaz ten oddawna już nie 
jest zastosowywanym względem Polaków.“ 


KRONIKA. 
Lwów 24, kwietnia. 


Wiadomości osobiste. Namiestnik hr. Alfred 
Potocki, przyjmowany był podczas dalszego obja- 
adu wszędzie z owacjami, mianowicie w Lubaczowie, 
Hrebennie, Bełzcu i Rawie. Dziś wieczorem ma on 
powrócić do Lwowa.— Ignacy Dulewski, adjunkt 
Iaby obrachunkowej miejskiej, zmarł przedwczoraj 
w wieku lat 48, — Karol Gmeiner, pułkownik 
z pułku piechoty księcia Ludwika Salvatora nr, 58, 
zmarł w Wiednin od udaru. Śmierć nastąpiła w 
chwili, gdy zmarły konno pełnił swą służbę. — Fran- 
ciszek Lónhard, nowo mianowany biskup siedmio- 
grodzki, był poprzednio proboszczem w Klausenburgu, 
a ostatniemi czasy, przy zmarłym blskupie For- 
gassy, właściwym administratorem siedmiogrodzkiej 
dyecezji, — Z Opawy donoszą, że prezydent sądu 
krajowego na Szłązku br. Summer, zachorował 
dnia 31, b. m. bardzo niebezpiecznie i został zaopa- 
trzony sakramentami, 

+ Ksiądz Karol Starkiewicz, rit. gr., zmarł 
wczoraj w szpitalu powszechnym w 67 roku życia. 
Był on męczennikiem za wiarę i za lud, za którego 
sprawę się poświęcił. Do jego parochji, gdzie przez 
lat wiele z chlubą spełniał swoje zadanie, naprowa- 
dzili Moskale apostołów carosławia. Š. p. ksiądz 
Karol ciężko pokrzywdzony przez wrogów musiał 
się schronić do Galicji, gdzie znalazł przytułek u 
ks. prałata Ntojałowskiego, proboszcza w Kulikowie. 
Dla operacji, jakiej poddać się musiał, pomieszczony 
został w szpitalu i uległ temu cierpieniu. Cześć 
pamięci zacnego kapłana patrjoty i męczennika 

t Kazimierz Sadowski, weteran z r. 1831, 
ur. w r. 1804, zmarł nagle dnia 3. kwietnia br, 
w Tarnopolu, wychodząc z biura rady powiatowej, 
w którem od czasu jej założenia z młodzieńczą pra- 
cowal siłą. Zmarły był autorem obrazu dramatycz 
nego „Odsiecz Wiednia“, wydanego we Lwowie 
około r. 1851. Przed laty umieszczał w Przyjacielu 
ŚDomowym drobne artykuły, szczególnie bajki wier- 
szem pisane. Zostawił wdowę z nieopatrzoną ośmie- 
letnią siesotką. Cześć jego pamięci ! 

+ Walenty Dutkiewicz, zmarł w Warszawie 
w piątek 21. bm., w wiekn lat przeszło 85, Była 
to jedna z pierwszorzędnych gwiazd na polu prawni- 
czem, Piastował dawniej godność senatora, człon- 
ka rady stanu Królestwa Polskiego i profesora Szko- 
ły głównej. Urodził się 5. lutego 1797 r. we wai 
Itkiewie, w Bocheńskiem, z rodziców ubogich, Toma- 
sza i Katarzyny z Frankowskich Dutkiewiczów. — 
Młodym a bystrym młodzieńcem zajął się pierwotnie 
wuj, zakonnik, ks. Mateusz Frankowski, który prze- 
niesiony na proboszeza do Tuligłów , oddał go do 


yy O O O E d 


bunału województwa mazowieckiego. Później służył 
w sądownictwie w województwach Podlaskiem, w 
Biale i Augustowskiem , w Suwałkach, a nareszcie 
w Warszawie, odznaczając się wszędzie tak niepospo- 
litą wiedzą i zdolnością, jak i charakterem nieska- 
zitelnym. W r. 1858 otrzymał godność senatora, a 
po utworzenin rady stanu w r. 1861 został człon- 
kiem tejże instytucji do pełnienia obowiązków prze- 
wodniczącego w wydziale prawodawczym. 

Jako członek Rady Stanu, jednocześnie wszedł 
na tory naukowe. Powołany na katedrę kodeksu i 
prawa polskiego, wykładał z początku dawne prawo 
prywatne, poźniej hypotekę i część kodeksu cywilne 
go. Po zreformowaniu Szkoły Głównej na uniwersy- 
tecie (r. 1867), rząd carski kazał mu podać się do 
dymisji. Odtąd żył w ciszy, poświęciwszy się pisa 
niu dzieł prawnych. Prac jego, tak mniejszych, jak 
większych, mamy mnóstwo; do najcelniejszych za- 
liczają znawcy „Prawo hypoteczne*, wydane w roku 
1850. W ostatniem i najobszerniejszem dziele „Zbiór 
praw sądowych ułożony w r. 1778: znać najszla 
chetniejszą tendencję odświeżenia świetnej tradycji 
prawodawstwa polskiego, lecz także i znużenia pióra, 


Że był najlepszym synem Polski, 
tego, jak się zdaje, nie potrzebujemy dodawać. 
Każdy Polak poczciwy, nie może być złym pa- 
trjotą, a Dutkiewicz należał do rzędu najzacniej- 
szych ludzi. Cześć jego pamięci! 

Szkoła gospodarstwa lasowego przeniesio- 
ną zostanie stanowczo 1. lipca do nowego budynku 
przy ulicy Stryjskiej. Budynek ten jest już prawie 
skończony, wewnątrz prócz malowania wszystko jest już 
gotowe, zewnątrz zaś kończy się robota około pię- 
knego portalu renesansowego. Rozkład pokojów jest 
bardzo wygodny, sale wykładowe i rysunkowe są ja- 
ane i obszerne, a wstępna sala przeznaczona na ga- 
binet , stosunkowo do skromnych środków , ofiarowa- 
nych na budowę, przedstawia się bardzo przy- 
zwoicie. 

Książę Jerzy Czartoryski został przez mi 
nistra handlu powołany na członka komisji central- 
nej dla spraw szkolnictwa przemysłowego. 

Uchwała sejmowa o pożyczce 12.000 złr. 
na potrzeby szkoły rolniczej i folwarku w Dublanach, 
otrzymała sankcję. 

Na pomnik Miekiewieza otrzymaliśmy od 
Kostusia Gużkowskiego 1 złr., od L. M. W. 4 złr., 
razem 5 złr., którą to kwotę odesłaliśmy dziś do 
czytelni akademickiej w Krakowie, 


czny księgozbiór. 


Biały kruk. Piszą nam ze Lwowa: Tylokro-| 


DZIENNIK POLSKI 


angielski charcik maści kawowej z marką nr. 1025 
z r. 1882 znajduje się u pana M. N. po 


ul. Ormiańska, 


(w) Gtorliee 22. kwietnia. Nie wiem czemu to 
przypisać, lecz sieroty po śp. Koperniaku, mimo tak 
gorącego zalecenia Warzego, nie zyskały sobie sym- 
patji u ogółu. Widząc to p. Katil (kolega z Syberji 
Koperniaka) , wolą zmarłego powołany na opiekuna, 
przybrał sobie niejako kontrolorów nad groszem pu- 
blicznym , pp. Sedz. Jaw. i właściciela kopalni na- 
ftowej Barz., cieszących się ogólną sympatją , a tak 
ukonstytuowawszy się za poradą chętnych dobrej 
sprawie, powzięto myśl, ndać się jeszcze raz do o- 
sób, które nie szczędziły na chorobę i pogrzeb zmar- 
łego, z prośbą o ofiarę miesięczną na biedne sieroty, 
a dziś z radością donieść wam mogę, że Gorlickie 
pięknie się wywiązuje ze swego zadania. Widzieliś- 
my listę deklarujących się płacić miesięcznie po ent. 
10, 20, 40 itd., z czego wnosić można , że nawet i 
biedni nie szczędzą datku, byle tylko sierocie do- 
pomódz. 

Dnia 20. bm. zjechało do Gorlic towarzystwo 
dramatyczne pod dyrekcją pani Piaseckiej, składają- 
ce się z 20 osób; jak na prowincjonalny teatr, per- 
sonal ten liczny, posiada artystów, znanych dziś w 
kraju. Na pierwsze dzisiejsze przedstawienie mamy 
zapowiedzianą komedję „Wróble“, później mamy zo- 
baczyć : „Ziemstę*, „Panie Kochanku*, „Kościuszkę 
pod Racławicami itd. 

W Theresiannm zaszczepiono na rozkaz dy- 
rektora wszystkich uczniów powtórnie z powodu 
wypadku ospy, jaki wydarzył się w zakładzie. 

Z Drohobycza otrzymujemy następujące pi- 
smo: W numerze 86 Dziennika Polskiego umie- 
szczono korespondencję niewiadomego autera — da- 
towaną z Drohobycza pod dniem 14. kwietnia b. r. 
Ponieważ naprowadzone w tej korespondencji fakta 
z rzeczywistością się nle zgadzają — przeto na 
mocy prawa prasowego uprasza się Szanowną Re- 
dakcję o zamieszczenie w najbliższym numerze swego 
pisma poniższego sprostowania. 

Mylnem jest jakoby Wydział powiatowy wy- 
dzierżawił kilku izraelitom kawał drogi powiatowej 
w Borysławiu w przestrzeni około 160 metrów 
kwadratowych, celem eksploatacji wosku ziemnego 
na lat trzy — za roczny czynsz 75 złr. w. a. 


, Mylnem jest, jakoby spółka izraelicka wzięła się ra- 
nie 
; powiatowej. 


do roboty i zaczęła kopać doły na drodze 
Natemiast prawda jest, że Wydział powiatowy 


wydzierżawił prawo poszukiwania i w pomyślnym 


tnie już uskarzano się na restauratorów i restaura razie wydobywania wosku ziemnego na przestrzeni 
cje krajowe na kolejach, że miło mi podnieść przy-|160 metrów kwadratowych, jednak nie na drodze, 


najmniej jednego 2 nich, 
daje gościom czyste i smaczne jedzenie, ale pray- 
tem zaleca się cenami umiarkowanemi. 
p. Birnbaum, restaurator na dworcu Bukaczowiee- 
kim, przy kolei lwowsko-czerniowieckiej. Radziłbym 
bardzo panu restauratorowi z dworca głównego we 
Lwowie, by przyjochał tam, a nauczyłby się wiele 


który nietylko że po-|lecz pod tą drogą i to w głębokości 60 metrów. 


Ta znaczna głębokość według zasad i przepi- 


Jest nim sów górniczych — pod żadnym względem nie alte- 


ruje dobrego stanu drogi wspomnianej — zaś umó- 
wiona cena dzierżawy i włożony na dzierżawców 
obowiązek dostarczania co roku znacznej ilości żwiru, 
tylko na korzyść a nie na niekorzyść funduszu dro- 


rzeczy dla niego zupełnie nowych, na którychby i pu- | gowego wpływa. 


bliczność i sława restauracji głównego dworca pe- 
wnie zyskały. 


Mianewania. Lwowski wyższy sąd krajowy 
nadał kanceliście sądu powiatowego w Janowie, Wł. 
Stanuchowskiemu, posadę adjunkta tabuli krajowej i 
miejskiej we Lwowie. 

Rada szkolna krajowa mianowała dotychcza8o- 
wego nauczyciela szkoły męzkiej im. Czackiego we 
Lwowie, Nehemjasza Landaua, kierującym nauczy- 
cielem , a dotychczasowego nauczyciela szkoły Św. 
Marji Magdaleny, Wład. Kropińskiego, nauczycielem 
tejże szkoły; dalej mianowała rzeczywistymi nauczy- 
cielami szkół etatowych: Michała Śluzara w Dźwi- 
nogrodzie, Stan. Lewiekiego w Jasieniu, Michała Si- 
jaka w Laszkach Mnrowanych i Ant. Ferentzego w 
Pedzameczku, zaś do tychczasowego nauczyciela [Józefa 
Diiltza, rzeczywistym kierującym nauczycielem szkoły 
filjalnej w Jaryczowie. 


Mianowania w armji. Cesarz zamianował 
pułkownika Albina Kövess de Kóvesshaza, komen- 
danta 80. pułku, komendantem twierdzy w Piotro- 
waradynie, pułkownika zaś Aleksandra Gróllera, 
komendanta rezerwy pułku 75., komendantem pułku 80., 
podpułkownika Augusta F r en dla, z pułku77., komen- 
dantem rezerwy w pułku 75. Pułkownik Alojzy 
Seemann z pułku 10. przeniesiony został na wła- 
sne żądanie w stan spoczynku, na jego miejsce zaś 
zamianowany został podpułkownik Edward Metz 
ger z pułku 63. Dalej zammianowani zostali: pul- 
kownik Adolf Fidler de Isarborn, komendant 
pułku 24., komendantem 30. brygady piechoty, 
z pozostawieniem dotychczasowej szarzy, pułkownik 
Józef Bozziano, komendant rezerwy w pułku 
65., komendantem pułku 24.; pułkownik inżynierji 
Karol Schmidt, dotąd przy komendzie jeneralnej 
we Lwowie, przydzielony został szefowi inżynierji 
w Zagrzebiu, namiejsce zaś tego z przeniesiony zo- 
stał pułkownik Karol Marki, dotychczasowo przy 
dzielony szefowi inżynierji w Zadarze. Dalej prze- 
niesiony został major Jan Schwaib de Rustheim 
z 9. pułku artylerji do 2. pułku, a elew lekarski 
I. kl. dr. Kazimierz Szymkiewicz, dotychczas zajęty 
w szpitalu garnizonowym w Krakowie, przeniesiony 
został do 7. pułku ułanów. 


Na szyldy skiepowe zbyt nizko zawieszone 
otrzymujemy bezustannie nowe skargi i zażalenia ze 
strony publiczności, Przechodnie w czasie deszczu 
dziurawią sobie na tych szyldach parasole i godziłoby 
się, aby policja już raz wdała się w tę sprawę i 
oznaczyła w jakiej wysokości mają być zatknięte te 
szyldy poprzeczne. 

Konkurs na majątek Wolfa Jollesa, kupca, 
został w tych dniach ogłoszony przez sąd krajowy. 


Pożar. W nocy z soboty o godź °|, na 12 z 
niewiadomej przyczyny zajął się skład materjałów i 
narzędzi budowlanych w dziedzinen kamienicy p. 
Wajdy pod 1. 28 ul. Czarnieckiego.g Posncha spra- 
wiła, że cała szopa stała w płomieniach, gdy nad- 
biegły straże pożarne. Musiały więc poprzestać na 
ochronie przyległych budynków. Sttumienie pożaru 
zostało uskutecznione trzema sikawkami w przeciągu 
trzech kwadransów. Z ko:pusn ochotniczej straży 
było czynnych 57 członków pod dowództwem naczel- 
nika p, Hryniewicza i zastępcy jego p. Hen- 
dricha. 

Wykaz inspekcji e. k. dyrekcji policji 
z dnia 23. kwietnia. Skradziono panu E. Ś. z po- 
mieszkania l. 10 ul. Grodecka złoty łańcuszek ze 
złotym kluczykiem wart, 40 złr. Panu M, K. z po- 
mieszkania L 27 ul. Blacharska czarną jedwabną 
suknię ubieraną paciorkami, jedwabną jasną suknię 
i srebrną solniczkę w łącznej wart. 75 złr. Pani O. 
K. z kieszeni pagilures z kwotą 36 złr., a pani A. 


szkół w Jarosławiu. W r. 1819 przeniósł się Du-|D. pugilares z kwotą 5 złr. — Pani K. A. zgubiła 
tkiewicz do Warszawy i po ukończeniu fakultetu pra- |złoty zegarek damski znacz. lit. J. A, ze srebrnym 


wniczego na 


magistra „cum eminentia atque laude eximia“, wstą- | 3 
pił wr,1822 do służbyrządowej, jako aplikant tey-jzlr, t. w banknotach po 100 złr. 


tamtejszym uniwersytecie ze stopniem |łańcnszkiem, Pani M. W. białą chusteczkę z kwotą 


0 złr, a pan N, N. pugilares czaroy z kwotą 201 
— Zbłąkany | 


Co wyraziwszy kreślę z rzetelnym szacunkiem, 
Drohobycz 23. kwietnia 1882. 
Jałażomwski , 
zastępca prezesa Rady powiatowej. 

Powyższe sprostowanie jest unikatem w swoim 
rodzaju, bo pod formą „sprostowania“ przyznaje 
wszystko, cośmy napisali. Czy „na drodze*, czy 
„pod drogą* — to ostatecznie wszystko jedno, bu 
droga, pod którą doły kopią, musi przestać być 
drogą. 

Pozaań 21. kwietnia. Przez miasto nasze prze- 
jeżdżało znów onegdaj około 50 wychodźeów, udają- 
cych się do Ameryki. — Przy tej sposobności poda- 
jemy tu, lubo zdaje się być rzeczą pewną, iż za- 
przeczenie wiadomości, przez wiele dzienników poda- 
nej, jakoby dr Strousberg zamierzał otworzyć w Ber- 
linie biuro werbunkowe dla zwerbowania robotników 
do robót ziemnych na międzymorzu Panama, jest u- 
zasadnionem — następującą wiadomość, jaką przesłał 
berlińskiej Post korespondent, z własnego doświad- 
czenia znający ową miejscowość: „Międzymorze Pa- 
nama, a mianowicie otoczenie położonego nad Kara- 
ibskiem morzem miasta Aspinwall czyli Colon, ucho- 
dzi za bardzo niezdrowe; międzymorze to leży w 
strefie tropikalnej (pod 9” półn. szer.), pomiędzy dwo 
ma morzami, tak, że każdego bez wyjątku dnia 
deszcz pada. Wilgoć ta w połączeniu z gorącem, 
wywołuje przy bujnej wegetacji najniebezpieczniejsze 
febry. Budowa Panama Roilrook Comp. (na początku 
50 dziesiątka lat) przyprawiła wiele tysięcy ludzi o 
śmierć. Namiędzymorzu mawiają: „Ile progów kole- 
jowych, tyle śmierci ludzkich.“ Murzyni i Chińczycy 
równie jak biali, ostatni naturalnie daleko prędzej, 
stają się ofiarą klimatu; jeszcze teraz widać wzdłuż 
kolei stare cmentarze z czasu budowy kolei. Między- 
morze jest bardzo rzadko i prawie wyłącznie zamie- 
szkane przez murzynów; biali mieszkają w zdrowszem 
Stosunkowo Panama, Z ekspedycji p. Napoleona Wy- 
se, którego kontrakt z rządem Kolumbji przejął p. 
Lesseps, uległo również wielu, a mianowicie inżynie- 
rów, febrze; wysłani teraz przez p. Lesseps inżynie- 
rowie mają być więcej niż zdziesiątkowani. Robotni- 
cy niemieccy nie byliby w stanie wykonywać robót 
ziemnych na międzymorzu, oczekiwałaby ich tam pe- 
wna śmierć, * 

Hr. Bniński sprzedał za 380,000 mark nieja- 
kiemu Ryszardowi Reuss z Berlina wieś swoją, No- 
wą Dąbrówkę, położoną o 16 kilometrów od Nakła, 
a mającą 2500 morgów obszaru. Przed dwoma laty 
nabył był p. Bniński wieś tę za 285,000 mark od 
porucznika F'ercha. 

Na pomnik śp. Karola Forstera zebrali Polacy 
w Berlinie 501 mark. 

Lablin 20. kwietnia. Straszne wieści, pisze 
Gazeta Lubelska, dochodzą nas z Krzczonowa, wsi 
odległej od Lnblina o mil 4, w powiecie lubelskim, 
Przed paru tygodniami we wsi tej zachorował pies, 
podejrzany o wodowstręt, pomimo to jeduak, zamiast 
być natychmiast zastrzelonym, nuwiązany został na 
łańcuchu, w oczekiwaniu, czy się nie; da wyle- 
czyć. |Inne psy zbiegły się gromadnie do wściekli 
zna dorkniętego i gryząc się z nim, również wście- 
kliznie uległy. Z psów przeniosła się wścieklizna 
na inwentarz tak, że, jak nas zapewniają, okropną 
tą zabójczą chorobą jest dotknięte bydło, trzeda 
chlewna, największy zaś strach wzbudzają koty, 
przed których napaścią ustrzedz się niepodobna. 
W całej wsi panuje popłoch nie do opisania, ludzie 
obawiają się opuścić progi swych domostw, zbliżyć 
się do inwentarzy, które w vborach i chlewach 
wściekają się. Smielsi kopią przed chlewami głę 
bokie doły, w których wpadłą trzodę żywcem za- 
kopują. 

Odbył się tu koncert, dany przez uczniów tu- 
tejszego gimnazjum męzkiego na korzyść ich nieza- 
możnych kolegów. Czystego dochodu wpłynęło z tego 
źródła rs. 489 kop. 25. 

Z Omska donoszą, że przybył tam porucznik 
Danuenhauer, oraz dwaj majtkowie, którzy należeli 
do załogi zgruchotanego przez lody statku amery 


,kańskiej wyprawy polarnej „Jeannette“, 
dnego kozaka i kurjera. W ciągu cdłej podróży pa 
nował silny wiatr południowo-zachodni, a termometr 
wskazywał 20 stopni niżej zera, Podróżni z Omska 
wyjechali już do Petersburgu, a na spotkanie ich 
udał się do Orenburga korespondent nowojorskiego 
Heralda, p. de Woestyn. 

Wiedeń 22. kwietnia, Komitet zapomogowy 
ofiar Ringtheatrn ogłosił sprawozdanie swoje z czyn- 
ności dotychczasowych. Samemu personałowi teatral- 
nemu, pozbawionemn chleba wypłacił on 83.841 złr, 
Osobom prywatnym zaś, wynagrodzenia poniesionej 
szk+ dy 4656, pokaleczonym 4641, osobom pozosta- 
łym po ofiarach 28.960 zapomogi, a 95.791 złr. 
jednorazowych odpraw. Pómiędzy 309 osobami, 
których tożsamość stwierdzono, znajdowało się 164 
katolików, 2 gr. unitów, 3 ewangielików, 138 izra- 
elitów i 2 bezwyznaniowych, Według stanów: 1 
adwokat z żoną, 16 urzędvików z 6 żonami, 1 do- 
ktor medycyny, 3 profesorów i 5 nauczycielek, 11 
studentów, 10 ajentów, 40 przemysłowców, 75 kup- 
czyków, 16 kupców, 9 zecerów, 3 muzyków, 12 esób 
bez zajęcia i 20 funkcjonarjuszów teatralnych. 

Do składek przyczynił się Wiedeń sam kwotą 
725.990, Czechy 46831, Galicja 5772, Morawa 
24.830, N. Austrja 24.818, kraje korony węgier 
skiej 39.956, państwo niemieckie 187.7000, Francja 
159.496, Anglja 21.294, Włochy 30.132, Rumunja 
9474 gld. W afrykańskich krajach zebrano 4471, 
w Ameryce 14.086, w Azji 740 gld, 

Londyn 22. kwietnia. W Court-Theatre zda- 
rzyła się dziś gwałtowna eksplozja gazu podczas 
przedstawienia, lecz publiczność, pomiędzy którą 
znajdował się także ks. Walii, zachowała się spo- 
kojnie i nie było żadnego nieszczęścia. — Dzienniki 
tutejsze proponują, aby zwłoki Darwina zostały 
umieszczone w opactwie Westminsterskim. 

Napad rozbójnieczy. We wsi Głuchowie, 
należącej do księstwa Łowieckiego w Królestwie, 
w wielki piątek znana już w okolicy z zuchwałych 
napadów i grabieży banda Matusa Gronowskiego, 
zbrojna w dubeltówki i rewolwery, w biały dzień 
podczas nabożeństwa pasyjnego wpadła dv mieszka. 
nia proboszcza miejscowego i poczęła w najlepsze 
rabować. Wracający z nabożeństw proboszcz wpadł 
niespodzianie na plądrujących rozbójników i tylko 
szybkiem przymknięciem drzwi zasłonić się zdołał 
przed wymierzonym do siebie strzałem. Na krzyk 
jego o ratunek wybiegł lud z kościoła i rzucił się 
na zbójców, którzy atoli w porządkn odstrzeliwając 
się, dokonali odwrotu, uroniwszy tylko trochę ze 
zrabowanych przedmiotów po drodze, 

Przykład godny naśladowania. W jesieni 
roku zeszłego, kiedy już roboty w polach ustały, 
córki jednego z obywateli ziemskich w blisko- 
ści stacji Pruszkowa, powziąwszy zamiar założenia 
na czas zimowy szkółki dla dziatwy wiejskiej, nie 
zwłocznie w czyn go wprowadziły, poświęcając nie 
tylko pracę swoją, lecz z własnych funduszów pono- 
sząc wszystkie wydatki na zakupno potrzebnych ku 
temu książek , materjałów piśmiennych i przyrządów 
szkolnych. Ziarno to na dobrą rzucone rolę przeko- 
nało, jaka w ludzie naszym obndza się chęć do na- 
uki, gdy niebawem zgłosiło się do tej zimowej szkół- 
ki 26 uczniów i uczennic, pomiędzy któremi byli 
dorośli już parobey i dorosłe dziewczyny. Uczono 
tam czytać, pisać i cokolwiek rachunków, a w ciągu 
tej jednej zimy uczący się wiele skorzystali i zdu- 
miewające poczynili postępy. Gdyby więcej znalazło 
się takich cór prawdziwie polskich i więcej na tem 
polu spełniono podobnych zamiarów, nie podlega wąt- 
pliwości, iżby się to stało najłatwiejszym środkiem, 
prowadzącym do umoralnienia ludu naszego, a wte- 
dy znikłyby niezawodnie smutne oznaki kastowych 
różnic, i lud nasz uszlachetniony nauką, stałby się 
mniej pochopnym do wieln nadużyć, a często nawet 
do zbrodni. 

W grazach spalonego teatru w Sżwerynie 
znaleziono już zwęglone zwłoki strażaka ochotni 
czego Bergera, który jedyny utracił życie w kata- 
strofie niedzielnej. W Szwerynie nie ma straży u: 
rzędowej, ale jest tylko ochotnicza. 

Nowego motora wynalazł Kazimierz Bucho- 
wiecki, włościanin z powiatu Wołkowyżskiego, gub, 
Suwałkowskiej. Motor,ten jest rodzajem wiatraka, ma- 
jącego cztery skrzydła, utwierdzone na końcu wału. 
Od zwyczajnego wiatraka różni się tem, że jest bar- 
dzo małych stosunkowo rozmiarów, a przy najlżej- 
szym wietrze jest w stanie obracać młyńskie kamie- 
nie; prócz tego nie potrzebuje być naprzeciw wiatru 
ustawiony i dła tego łatwiej do rozmaitych użytków 
da się zastosować. Cena jego, odpowiednio do wiel- 
kości, wynosić będzie 120—700 rubli, Buchowiecki 
zamierza starać się o przywiłej na swój wynalazek, 
Wiadomość o tem podają JNowośći, 

Magnetyzer Donato (recte Alfred Edward 
d Hout) miał stawać 19. b. m. przed sądem policyj 
nym w Faryżu, ale sprawa cała z powodu słabości 
żony jego odroczoną została dv 10. maja, Donato 
wniósł skargę o złamanie wiary małżeńskiej prze- 
ciwko żonie swej, urodzonej Mestdagh, która nato- 
miast podniosła protest przeciwko bytności panny 
Lucylii (recte Augustyny Marty) w domu swego 
mę 


ża. 

Vosel chiński przybył wreszcie do Kuldży 
celem zawarcia traktatu z Rosją, Dostojnik ten 
niebieskiego państwa użył podróży — bo oto z Fe- 
kiugu do Kuldży niesiono go 7 miesięcy w lektyce; 
towarzyszyło mu 400 zbrojnych. 


taj 70. 
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Notatki artystyczne, literackie i NAUKOWO. 

Teatr. W sobotę dnia 22. kwietnia odegrano 
w teatrze na dochód chóru damskiego, operę komi- 
czną „Donnę Juanitę*, Suppego. Przedstawienie to 
wypadło bardzo dobrze, a piękną serenadę w drugim 
akcie odspiewał chór damski z taką precyzją, że 
musiano ją wśród oklasków dwa razy powtarząć, Li- 
cznie zebrana publiczność dała tem wyraz swojego uzna- 
nia sumiennej pracy chóru damskiego. 

* Dziś w poniedziałek dnia 24. kwietnia, na 
dochód panny Julii Sułkowskiej: „Fałszywi 
poczciwcy", komedja w 4 aktach z francuskiego pp. 
Barićre i Thibout, przekład J. Dzierżkowskiego. 

Szósty poranek mnuzykalny gal. Towarzy- 
stwa muzycznego odbył się wobec dość licznej, bar- 
dzo dystyngowanej publiczności. Serenadę Rebera 
odegrali panna Koppetz (fortepian), p. Sch. (sprzyp- 
ce i p. Wollinan (wiolonczela) ze skońezoną precyzją. 
Dzieło te należy do najlepszych utworów kompozy- 
tora ; druga i ostatnia część odznaczają się piękną 
melodją i efektowną instrumentacją. Panna K, Bock 
odśpiewała trzy pieśni, z których pierwsza (Hólzla 
„Suche liście*) nie kwalifikuje się do popisu koncer- 
towego. Debiutantka posiada mezzo sopran w nizkim 
i średnim rejestrze bardzo miły, jakkoiwiek niezbyt 
silny, Wszystkie pieśni odspiewała panna B ze zro- 


E 


Uciążliwą Wollman, Stejskal, Linka Maschek i Janonszek ode- 
d 1. 19|drogę z Tomska rozbitki odbyli w towarzystwie je grali septet Beethovena tak, jak się tego spodziewać 


po artystach. Septet ten trwał blisko godzinę i dla- 
tego, jakkolwiek doskonale wykonany, nużył cokol- 
wiek. Gdyby był umieszczonym na pierwszem miej- 
scu programu, byłby zrobił lepsze wrażenie. 

Lwowski chór męski ma nas wkrótce za- 
poznać z balladą o Wittekindzie z czasów Karola 
Wielkiego. Muzykę do słów Halma ułożył Reinber- 
ger. Utwór ten przez znawców wysoko jest ceniony, 
jako jedno z piękniejszych «ratorjów; muzykę Rein- 
bergera pod względem harmonizacji stawiają na 
rowni z Meyerberem. 


Pənna Deryng zbiera wawrzyny w Pozna- 
niu. W sobotę wystąpiła po raz szósty z wielkiem 
p wodzeniem w „Dalili“, a wczoraj w „Ślubach pa- 
nieńskich*, Jutro na benefis artystki dany b” 
„Fanst* Goethego. 


| 
W niemieckim teatrze w Pradze debiutó- 
wała Polka, pani E, Wyszomirska. Wystąpiła tam 
pod imieniem pani Wismar. Powodzenia nie miała 
wielkiego. 


Teraźniejszość i przeszłość Podola. Na 
zaproszenie dr. Jolly ego, prezesa towarzystwa geo- 
graficznego w Mnichowie, miał dr, Emil Duniko- 
wski, współpracownik Kosmssu, dnia 16. marca b. r 
odczyt publiczny w sali Liebiga, p. t. „Teraźniej- 
szość i przeszłość Podola“, Pomiędzy publicznością, 
która tłumnie na odczyt przybyła, zanważano na- 
stępcę tronu bawarskiego ze świtą, ambasadorów 
francuskiego, austrjackiego, pruskiego, rosyjskiego, 
oraz grono najznakomitszych uczonych. Wykład p. 
Dunikowskiego zyskał powszechne nznanie. 


Przegląd literacki i artystyczny Nr. 2. 
zawiera: Projekty pomnika Mickiewicza, przez B, 
Pożegnanie z Berangera. tłum. L. Kozłowski. Figiel 
p. Jerzego. przez Horaina. Naturalizm w literatu- 
rze pięknej Francji, przez T. Choińskiego (dok.), 
Silva rerum: dyspozycja JMP. Gąsowskiego, wyją- 
tek z satyry XVLu. wieku. Wystrzał, nowela Pu- 
szkina, Przegląd literacki: Etyka Spinozy, Racibor- 
skiego, ocenił M. B. Z Danii St. Bełzy, ocenił B. 
Drobne wiadomości z pola literatury, nauki i sztuki, 
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Ruch stowarzyszeń. ; 


Posiedzenie Towarzystwa przyrodników pols. 
im. Kopernika odbędzie się jutro we wtorek o gods. 
6 wieczorem w uniwersytecie w sali XV (2 pietro). 
Porządek dzienny: 1) T. Stanecki: O stacjach meteo- 
rologicznych w dorzeczu górnego Dniestru, 2) M, 
Kociuba: O budowie i geograficznem rozsiedleniu sko- 
rupiuka Branchinecta paludosa, (Sprawozdanie,) 3) 
Drobne komunikacje naukowe. 

Stowarzyszenie bratniej pemocy ręko- 
dzielników 1 przemysłowców l=owskich. 
Wezoraj dnia 23. b. m, odbyło się w kaneslarji rę- 
kodzielniczej Walne zgromadzenie Stowarzyszenia 
bratniej pomocy rękodzielników i przemysłowców 
lwowskich, na którem znajdowało się 39 członków 
rzeczywistych. Ze sprawozdania Dyrekcji i Wy- 
działu stowarzyszenia dowiadujemy się, że to czy 
sto humanitarne stowarzyszenie liczy obecnie 240 
członków, i że posiada 160 złr. 63 cnt. w funduszu 
rezerwowym, w funduszu zapomogowym 505 złr. 32 
cnt., w funduszu inwalidów, wdów i sierot 986 złr, 
60 cnt., w fundszn stypendyjnym 449 złr. 61 cat. 
Razem 2102 złr. 16 cnt. w. a. Z funduszów tych 
udzielono w roku zeszłym 13 chorym członkom za- 
pomogę przez czas ich słabości, 7 dzieciom członków 
rzeczywistych dano stypendja, dla czterech osób po- 
kryto koszta pogrzebu. W końcu wybrano nową 
Dyrekcję, Wydział i komisję szkontrującą, Dla zmia- 
ny statutów zgodzono się zwołać osobne nadzwy- 
czajne Walne zgromadzenie, 

Zgromadzenie drobnych przemysłoweó* 
i rękodzielników. Wczoraj o godzinie 4-tej po 
południu zebrali się w sali ratuszowej drobni rę- 
kodzienicy i przemysłowcy, w celu wybrania ko- 
mitetu, któryby wprowadził w życie bazar kra- 
jowy drobnych przemysłowców i rę- 
kodzielników. Zebranie zagaił p. Walerjan 
Dworski, rękawieznik, którego też zebrani, o-! 
brali równocześnie przewodniczącym. Referent > 
Antoni Mańkowski wyłożył powody i cel ma 
jącego się założyć bazaru. Zwrócił uwagę na co 
raz bardziej wzrastający upadek drobnego przem 
słu, zastanowił się nad przyczynami tegoż i 
chęcał do wspólnego i solidarnego działania 
mych rękodzielników przeciwko złym wpływoł 
które podkopują z dniem każdym drobny prze- 
mysł. Jedynie skutecznem działaniem w dzisiej- 
szych stosunkach, gdzie ani obniżenia podatków, 
ani ceł ochronnych spodziewać się nie można — 
jest założenie bazaru krajowego, któryby ułatwiał 
szybki i korzystny zbyt wyprodukowanych 
rzeczy, a zarazem członkom swym dostarczał ta- 
nio materjałów potrzebnych. Bazarten ma także 
obejmować wyroby przemysłu domowego i produ- 
kta ziemi. Członkiem bazaru może być każdy ro- 
botnik, nawet niesamoistny. Następnie przemawiał 
jeszcze p. Dworski, odczytując listę kandydatów 
do komitetu. Jednogłośnie obrano z po za koła 
rękodzielników pp. Gromana , Merunowicza, Rewa- 
kowicza, Simona, Fr. Zimę i dr. Zulińskiego; nie 
obeenych na zebraniu i o całej sprawie naprzód 
niezawiadomionych: z grona rękodzielników pp.: 
Dworskiego, Hirscehberga, Stenzla i Mańkowskie- 
go. W końcu zauważył z ubolewaniem p. Dwor- 
ski nieobecność zamożniejszych rękodzielników i 
przemysłowców i zawezwał do gorliwego zajęcia 
się tak ważną sprawą. Zebranie nie było zbyt 
liczne. 

Towarzystwo zaliczkowe urzędników i 
sług kolei Karola Ludwika, liczące 882 członków 
odbyło wczoraj po południu walne zgromadzenie 
w sali „Frohsinu* pod przewodnietwem starszego 
inżyniera Franciszka Gostkow skiego. Miało 
ono w roku 1881 obrotu kasowego 229.359 gld. 
Na zaliczki wydano 101.982, fundusz rezerwowy 
wynosił 2.624, stypendyjny 520, wkładki oszczę- 
dności 98.594, czysty zysk 4.637 gld. 37 kr. PQ 
strąceniu 228 gld. 98 et. na podatek i 59 gld, na 
przepadłe pożyczki, po diuższej dyskusji, w której 
pp. Kuczkowski, Kołodziej, Ciuchoń i Hauser 
przemawiali za obniżeniem procentu dywidendy 
uchwalono dywidendę w wysokości 2"/,, tak, że 
wkładki w tem towarzystwie przynoszą za r. 1881 
1'/9. Z pozostającej reszty 3.640,70 czystego Zy- 
sku, uchwalono 1540 gld. na płace i remuneracje 
dla funkejonarjnszów towarzystwa, dalej wzmo- 
eniono fundusz stypendyjny do eyfry 600, aby 
mógł wejść bezzwłocznie w życie, na rachunek 
roku przyszł.go przeniesiono 500, a resztę posta- 
nowiono użyć na cz Śc'owę umerzenie zaległych 
aigós pa biżu zma eb ceł nkuch. i ndzielono 


zamienien i uczuciem, za «0o nagrodzouną zostałą absolutoriu: ko:mletowi zarządzającemu. Referent 


hucznemi oklaskami, 


Pp. Bruckmau, Kozłowski, tegoż, p Putelski, przedłożył projekt do 


_ 


zmiany statutów, oparty na zaprowadzeniu udzia 
łów i poręki wzajemnej w myśl uchwał poprze- 
dnich zgromidzeń. Uchwalono w zasadzie przed- 
sięwziąć tę zmianę, ale szczegółowa rozprawę od- 
rceczono de umyślnego w tym celu zwołać się 


mającego zgromadzenia. Obecnych członków 
było 129. 
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Rolnictwo przemysł i handel. 


Lwow 22. kwietnia. (Sprawozdanie zbożowe banku 
rolniczego we Lwowie). 

Przychylniejsze usposobienie, jakie zapanowało od 
pierwszych dui bieżącego miesiąca na targach zbużowych, 
trwa do tej chwili, a nawet obecnie wzrasta. 

Zuaczua ilość młynów zagranicznych, które długi 
czas zachowywały się wyczekująco, zaalarmowaue przy- 
mrozkami zesziego tygodnia z jednej, a przynaglene 
szczupłemi zasobami z drupiej strony, zaczę.y pokrywać 
swe potrzeby, w skutek czego popyt się zwiększył , ceny 
nieco wyższe, & traueakcje są łatwi jsze. 

Psz nica i żyto utrzymuja się w cenie 

Jęczmień i owies jest nieco więcej pytany. 

Produkta s'rączkowe zupełnie pomijane. 

Tendencja spirytusu niesta ła. 

Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Lwów: Pasze 
aisa czerwoną Dbanatka złr. 975 do 10:80, pszenica 
czerwona 9:— do 10:60, pszenica biała 9— do 1040, 
żyto 6-— do 660, owies 55— do 6-—, groch Victorja 
-—— do ——, groch drobny —'— do —— rzepak —'— 
do —'—, konicz — — do —'—, jęczmień 4:50do 625. 
Spirytus na tormina złr. 33*— za 10.000 lit pret. 

Rzeszów 23. kwietnia, Dzisiejszy wąlny jarmark 
na konie wypad! bardzo d-brze. Przeważną ilość ko' 
ni przys awili producenci z zachodnich okolic , z Podola 
było bardzo mało, z Królestwa Polskiego około 30 sztuk 
(dużych i dobrze żywionych, ale mało uszlachetnionej 
rasy). Kupcy zjechali sig w ogromnej liczbie, osobliwie z 
Prus i z Węgier, poknp też był niesłychany. Za wierz 
chowca mało ujsżdżonego płacono 500—1000 złr. W o. 
góle ceny były niespodzianie wysokie i właściciele koni 
porobili bardzo dobre interesa, Do godziny 4 tej po po- 
łudniu wszystkie sprowadzone konie rozkupiono. Rząd 
zskupił 2 ogiery po 1500 złr. 


Sprawozdanie z posiedzenia krakowskiej Izby han- 
dlowo przemysłowej z dnia 19. kwietnia 1882 

Przewodniczący: Prezes p. Baranowski. 
członków :0, 

Po odczytaniu protokolu przedkłada sekre'arz dr- 
Leo zaproszenie wi: deńskiej giełdy zbożowej do wzięcia 
udziału i wysłania delegata do komisji, urządzającej X 
międzynarodowy targ zbożowy, mający się odbyć w Wia 
dniu z końcem sierpnia lub z początkiem września b. r. 
Zapros*enie to przyjęto do windomości, R wybór delega- 
ta nchwalono postawić na porządek dzienny przyszłego 
posiedzenia. 

W skutek wezwania d:rekoji krajowe, skarbu do 
przedstawienia kilku rzecaoznawców do aukiety, którą 
zwołać zamierza minister skarbu w celu reformy ustawy 
gorz lnianej z dnia 27. czerwca 1878 nr. 72 Dz. pr. p 
uchwalono zaproponować pp. S. Żeleńskiego, właś iciela 
dóbr i gorzelni w Gr«dkowicach, A. Klapsię, zarządcę 
ekonomicznego w skarbie arcyksiążęcym w Żywcu, P. 
Josefsthala, członka Izby handlowej i fabrykanta spiry- 
tnsu w Klaśnie i J. Grossa, fabrykanta z Biały. 

Odczytaco następnie podanie krakowskiej kongrega 
cji kupieckiej, żalącej się na niewłaściwy wymiar opłety 
wyarynku i drohnaj srrzedaży goracych truuków pa- 
lonych i wykazującej, że w skutek polecenia, nadeszłego 
od krajowej dyrekcji skarbu, od kupców, trudniących się 
tylko ubscznie sprzeda'ą powyższywh trunków, wbrew 
jathym przepisom $. 11 ustawy z dnis 28. czerwca 188! 
Dz. p. p. nr. 62 ściągnięto całkowitą opłatę , jakkolwiek 
takowa nie powinna przenosić '|, opłacanego podatku z8- 
robkowego. Fiskalna bezwzględność, objawiająca się w 
tych zarządzeniach, przekraczających granice ustawą 
wskazane, wywołała ogólne obnr.enie i uchwalono jedno- 
głośnie wystózować w tej mierze zażalenie do minister: 
stwa skarbu. 

Towarzystwu przemysłowsmu w Białej Bielsku któ 
rege działalność przyczynia się wielce do podniesienia 
przemysłu, przyznano subwencję w kwocie 200 złr. 

~ .atępnie udzielono odezwę Izby handlowej w Gra- 

ie reformy przepisów o rewizji kotłów paro 
sprawozdania, p. Gótzowi z Okocima, a memo- 
y bandłowej w Wiedniu w sprawie regulacji rzek 
wadzenia systemu kanałów wodnych, uchwalono 
rzez podanie do minist*rstwa handlu. 
cu przedło”ył zekre'arz, dr. Lov, sprawozda- 
szkontrującej, z którego się okazuje, że fun 
., wynoszący z końcem roku 1880 kwotę 2963 

As ct., podniósł się z końcem roku 1881 do kwoty 
4941 zar 63 ct., ulokowanej w krakowskiej kasie oszczę- 
dności, prócz zachowanaj w gotówce kwoty 434 złr. 85 


Upról w Nawojowy. 


Zawiadamia się, że w Zakładzie 
Ogrodu są następujące 3 oślimy 
do sprzedania : 

. Róże sztamowe remon'snty i herba- 
ciant w 36 cdmiana h, dwtreczne cd 
80:t do 2 „ł xa sztukę, jednor: cz! e 
w 49 odmiavrsch w dororowych ko- 
lorach za Bztukę od $0 ct. do 150, 
płacące po 2 złr 


Obecnych 


n 


0 "że re "ztu rów remontanty i her- | | 
Jaciane 1-roczne, za sztnkę = w O powietrzu nad morzem gl 3-3 sz" e NYSE 
a łe: a i . . m 2 "zegolria gą skuter ne — - A x j s 
a po No. g dr óch_kolorag z zc Zi werotr=sokaai o dx szkrofalicenych. — O leczeniu Zakład kąpieli siarcz ma babki || pomo anaa 
3. @Gcżdziki w 66 odmianach w piękn;c" suchot. — Wody mineralne. -- Żę:yca. — Sanaterja. — Klimat półn ono- l g'cznyć i 
kolorach, sztuka po 10 ct morsei. — O kgpielach morskich. — O „kąpielach rzecznych. — O uży- 
4 Pelargorie scarlat pełne, w 8 odmia-| wamu i działaniu kąpieli zimnych w ogólnośsi - Kąpiels zzmne w łaźai l W uş M ać 0 wowem 
nach w pięknych kolvrach, za sztukęj | rzymskiej. — Kąpiele zimne w łaźni zwykłej. -- O uz'rowiskach 
po 12 ct E północno-morssich szczegółowo. — O uzdruw sksch nadbałtyckich. --- z k Pa f tawi 
5. We beny w 26 odmianach w pięknych Podróż. Koszta 6932 3 któr go zdroje wyszczególnione zostały listem pochwalnym na wystawie przyro- 
W A kę IE 10. — , m apromrpiiraa 50 SAYS dniczo-lekarskiej w Krakowie w roku 1881, 
6 Fuchaje (crymbifiora) i Fuchsje (vuż- Pi > ;dowlezowej, Ryneś I. 9 s c 1 
gorie) za ainke po 15 c |, EA T y ru + gap Rozpoczęcie sezonu dnia 15. maja. 
$ eA k a Roca cd == Choroby, w których kąpiele siarczane m świetnym skutkiem używane 
8 Poriomki miesięczne bardzo urodzajne] ——— być mogą, są: Gościec i dua (Rheumatismus et Arthrit's), zołzy (szkrofuły), 
KO orat a " choroby rerwow*, cheroby Rot, ei (Syphilis), i FADE AA mer- 
= 1, AIUIĘ <> a” j i ałe chirur e adki : zwichuięcia 
„6 Truskawki (ananasowe) wi: lkie różow: L amaian: u lc >K alu. kurjalne, zaniedbane lub zastarz giczu T la. Sha 1 


bard:'o smaczne 1/0 sztuk p> 250. 
Zamówienia przyjmrje Zarząd 
dor? Państwa Nawcjowsk Wang oczie 
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PATT TEEN 


Grunt lesny 


w części z drzewem na pniu z pra: 

wem. wykorczowania około 116 mor 

gów położony koło gościńca muro. 

wanego, w Szkle, jest do sprzedania. 
Bliżezej wiadomości udzieli handel 

" Franciszka Popowicza, we Lwowie. 
1612 1-4 
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ct. Również i fundusz emerytalny, wynoszący przed ro- 
kiem 6750 złr. m. k. wobł indemu., 13 sztuk losów kra- 
kowskich i 10 złr. 28 ct. gotówką, podniósł się z koń- 
cem roku 1881 do 7000 złr m k. w oblig. indemn, 16 
sztuk losów krakowskich i 10 złr. 11 ct. w gotówce, a 
wreszcie fundusz szkoły handlowej wamógł się z kwoty 
8100 złr. m. k. w oblig. indemn. i 17 sztuk losów krą- 
kowskich, do kwoty 3150 złr. w oblig. indemn. i 22 sztuk 
losów krakowskich. 

Sprawozdanie powyższe przyjęto do wiadomości i u' 
dzielono członkowi Izby, p. Mendelsburgowi, utrzymu: 
jącemu kasę Izby, absolutorjum , wyrażając mu zarazem, 
na wniosek p. Goebła za bezinteresowny i gorliwy za- 
rząd kasowy zasłużone podziękowanie. 

Ochrona ryb. Za starostą wadowickim i bocheń: 
skim, idzie w ślad starosta jasielski, którego odpis okól- 
nika, wydanego w dniu 29 marca bm. w całości tn po- 
dajemy: Okólnik do wszystkich zwierzchności gminuy'h 
po nad rzekami: Wisłoka, Ropa, Jasiółka i Wisłok po 
łożonych. 

Odnośnie do moich poprzednich a tylekrotnych o 
kólników, zakazuję uiniejszem ponownie, podczas trwa- 
nia wiose..nego tarła ryb rzecznych, trwającego zwykle 
od połowy marca do połowy czerwca, wszelkiego łowie 
nia ryb na tąrliskach w rzekach, pod ciężką odpowie- 
dzialnością naczelników gmin i surową karą na przestęp 
ców, co zwierzchności gminne hezzwłocznie mieszkańcom 
ogłosić i ściś'e przestrzegać, a zarazem wykraczających 
przeciw niniejszemu zakązowi do ukarania mi do ieść 
winny. Gabryszewski. 

Ministerstwo rolnictwa zaku'iło dla Ga'icji od p 
Maurycego Strassa właściciela zakładu sportowego w 
Wiedniu, siwego ogiera pełnej krwi arabskiej „Dababy* 
za 1200 złr. „Dahaby” znajduja się już w Drohowyżu. 

Targ na woły. Wiedeń 24. kwietnia. (T:- 
legram). Przypędzono z Galicji 468, z Węgier 1674, 
z prowincyj niemieckich 858, razem 8000 sztuk. Za ga- 
licyjskie płacono złr. 51— do 56-—, węgierskie 53-— 
6t:—, niemieckie 52 — do 60:—, 

A Krzysziofowicz & Comp 


Café St'arb5 k. 
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d polityczny. 
Lwów 24. kwietnia. 
Jłowo i Dilo wysilają się na polemikę z p. 

Kuliszem i odsądzają go od wszelkiego rusiństwa 

ze jego „Kraszankę*. Gniew tych organów nie 

zna granie, i jest najlepszym dowodem, że śto 
jurstwo galicyjskie jest nieprzejednane. „Słowo wy- 

syła Kulisza do Warszawy, a prawi Rusini z 

obrzydzeniem odwracają się od tych agitatorów, 

pozbawionych wszelkiego poczucia prawdy i su- 
mienności. 

Trybunał karny lwowski odmówił puszczenia na 
wolną stopę Iwana Szpundera, który jakto dono- 
siliśmy, jest cokolwiek chory, i z tego powodu 
prosił się na wieś 

roces Hrabarowej i towarzyszy przyjdzie pod 
rozprawę sądu przysięgłych w kadencji, która 
się rozpoczyna dnia 13go maja br. Ale o wyzna. 
czeniu terminu nie może być jeszcze mowa. 

Z Warszawy donoszą do Czasu: Przed dwo- 
ma dniami (we środę rano), wyniosło się z War- 
szawy czterysta rodzin żydowskich jednym po- 
ciągiem, a to tak bez żadnego wstępu, Że przo- 
downicy starozakonni w przeddzień nawet nie o 
tem nie wiedzieli. Sprawiło to na nich wraże- 
nie pognębiające, bo są to rodziny wyłącznie rze- 
mieślnicze (przeważnie ślusarze), a więc tacy 
właśnie, jakich kółko nasze radeby jak najwię- 
cej z pośród ludności tej krajowi przysposobić, i 
o co się stara. Zapatrywanie się sfer obywatel- 
skich żydowskich na ten fakt jest bardzo  „essy- 
mistyczne, które wyraża się optymisty , , mniej 
więcej formułujac się w ten sposób, że dobrze u- 
czynili, opuszczając kraj, w którym nie dziś to 
jutro tylko obelgi i krzywdy doczekać się mogą. 
Gdyż w sfarach tych zaczyna panować przekona 
nie, że prąd nieżyczliwy przycichnął tyluo, ale 
tleje i aa nowo niebawem wybuchnie jako wstęp 
do r hu socjalistycznego, którego pierwsza 
próbka objawiła się już pośród robotniczych mal- 
kontentów w warstatach drogi warszawsko-wie- 
deńskie;. Niż emigracja, dotkliwiej jeszcze daje 
się uczuwać sferom obywatelskim żydowskim de- 
zercja członków wydatniejszych do chrześciaństwa. 
Pomiędzy innemi przeszli w tych czasach : doktor 
medycyny Bernhardt, oraz agenci ogłoszeń Al. 
Rejchman i Frendler. Był to cios boleśny dla 
innych. Teraz — powiadają — zacofani wezmą 
górę w swych zdaniach, i wytykać będą oko- 
liczność tę, jako dowód, że ubranie i język, to 
turtki tylko do odszezepieństwa, że uspołecznieni 
La istotnie podnosić żydowstwo, opuszczają 
jet p" 
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Właśnie wyszla z druku broszura 
pod iytułem : 
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PORADNIK DLA LECZĄCYCH SIĘ KĄPIELAMI W OGÓLE, 


Poradnik ten zawiera: 


pod firmą 


do nowego lokalu 


Z głębokim szacunkiem 


HK KAAPMEEC ZKU. 
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URWISZA NAD MORZEM POLNOCNEA | 


Mam zaszczyt donieść P. T. łaskawym swoim odhiorcom i Szanownej 
Publiczności, że z dniem 1. kwietnia 1882 r., przeniosłem swoją 


Pracewnię i Stład sukień męztich 
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przy ulicy Halickiej l. 48 vis-a-vis gimnaz. Franc. Józefa. 


Dziękując uprzejmie za dotychczasowe zaufanie upraszam i nadal 
o łaskawe względy. 


DZIENNIK POLSZ]. 


W delegacjach wspólnych zapadły w sobotę 
odmienne uchwały nad kredytem wojskowym dla 
stłumienia powstania. Delegacja  przedlitawska 
uchwaliła całą kwotę wymaganą przez rząd, wę- 
gierska zaś obcięła ją o 2 mil. 83 tyś. Z tego 
powodu przyjdzie zapewne dziś do wspólnego 
głosowania obu delegacyj. Węgry spodziewają się, 
przy pomocy kilkanastu centralistów niemieckich 
uzyskać większość. 

Podczas obrad delegacyjnych jen. Jowano- 
wiez zarządził w Krywoszy cztery obławy, któ- 
rych przedmiotem były najnieprzystępniejsze wą- 
wozy, któremi powstańcy z Czarnogóry przemy- 
kali się w głąb kraju Operacja ta skończyła się 
ponownem wyparciem rokoszan do Czarnogóry. 
Raporta sławią przytem lojalność Czarnogórców, 
którzy za zbliżeniem się wojsk cesarskich wzno- 
sili nawet okrzyki „Ziwio!* ale swoją drogą ku- 
PY AE. przepuszezali, nie rozzbrajając ich 
wcale. 

Polit. Corr. wychwala przytem dobry stan 
zdrowia wojsk okupacyjnych. 

Tribune dowiaduje się, że komitet wyborczy 
konserwatystów większej posiadłości w Czechach, 
postawił kandydaturę bar. Jana Nadherhego z 
Borotina na wybory mające się odbyć dnia 15go 
maja. 

Na  piątkowem posiedzeniu Izby poselskiej 
w Wiedniu wniesiony został protest przeciwko 
wyborowi p. Tyszkowskiego. Dołączono go do 
aktów weryfikacyjnych. Na tem samem posiedze- 
niu Schönerer insultując władze sądowe i po 
lityezne, wzywał prezydenta Smolkę, aby waro- 
wał swobodę ogłaszania rozpraw parlamentarnych 
w dziennikach. Smolka udzieliwszy mu naganę 
za ubliżające sądom wyrażenia, oświadczył, że 
nie ma środka dopilnowania, czy w jakim dzien- 
niku mowy parlamentarną drukują się dosłownie 
lub nie, i musi to pozostawić samemu panu 
Schónererowi. S c h ön e re r odpowiedział na to: 
To bardzo smutna. Jeżeli prezydjum nie waruje 
swobody mowy, to możemy się zaraz rozejść. Je- 
żeli tak dalej pójdzie, to złożę mandat, (ogólna 
wesołość) na pociechę partji rządowej i żydow- 
skiej (śmiech powszechny). 

Kronawetter tak dalece zmienił usposobienie 
Wiednia, że Wiener Ailig. Ztg. wyrzeka się soli- 
darności z Herbstem i całem kasynem niemieckiem 
w Pradze, i nazywa kierunek całego stronnictwa 
nieliberalnym. Tego samego zdania są: Morgen- 
post, Ekstrablatt,  Kremdenblatt i Presse. Deutsche 
Ztg. zaś lamentuje, że Niemcy w Austrji sami sie 
rozszarpują. 'bylko Tagblatt, Vorstadt Zig. i NF. 
Presse szkalują Kronawettera, który mężnem wy- 
stąpieniem swojem przeciwko korupeji bankowi- 
czów i kolejoweów uderzył w sam środek gniazda 
szerszeni, ale też zdobył sobie sympatję wszystkich 
prawych ludzi. 

Dotąd tylko jedni wyborcy w Murau nie 
przystąpili do rezolucyj, pochwalajacych stanowisko 
bar. Walterskirchena. 

W Izbie poselskiej rozdano do 21. bm. go- 
towy już projekt urządzenia Izb lekarskieh, 
jako organów zawodu lekarskiego. Każdy lekarz 
praktykujący będzie musiał do nich należyć. 

Prezydjum policji wiedeńskiej rozesłało dzien- 
nikom komunikat, w którym dowodzi konieczności 
zaprowadzenia domów pracy przymusowej, 
aby zapobiedz włóczęgostwu i kosztom ztąd wy- 
nikającym. Poseł czeski Hevera napisał broszu- 
rę o więzieniach i zakładach dobroczynnych w 
Austrji. 

W sprawie żydów emigrujących z Rosji, 
rząd angielski zwrócił uwagę na kolonizację Pale- 
styny, a delegaci międzynarodowego stowarzy- 
szenia izraclitów żywe się zajęli tą myślą. My 
wątpimy bardzo, aby się ona dała uskutecznić, 
i daleko praktyczniejsze jest przesiedlenie żydów 
do Ameryki. 

Na życzenie sułtana komendant 6go pułku 
huzarów pruskich, Kiihler, wyjeżdża do Stambułu 
na sześć miesięcy, organizować lekką jazdę 
turecką. 

Pomiędzy Berl'nem a Watykanem na wielką 
skalę zaczyna się miłość. W ubiegły wtorek kar- 
dynał Hohenlohe dawał ucztę na cześć bawiącego 
w Rzymie ks. pruskiego Hearyka, i wypił tam 
zdrowie ces. Wilhelma, na co książę Henryk od- 


powiedział toastem ku czci papieża. Niebywałe 
rzeczy | 
Króla serbskiego z wielkim entuzjazmem 


przyjmuje ludność na prowincji. Koronacja ma 


to się odbyć dnia 6go sierpnia br. 


Parlament kanadyjski uchwalił dnia 21. bm. 
petycję do królowej angielskiej, aby Irlandji przy- 
znała taką samą autonomię, j 
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złamania, rany, wadiiwe blizny etc., w ogólnośc 


zegaru 
b Ceny kapiolis 

Odjazd ze Lwowa — przyjazd do Pustomytj Odjazd z Pustomyt — przyjazd do Lwowa f AP Ay y 
godz. minat — godz. minut godz. minut  — godz. minut Wanna porcelanowa Z iusem 1 bielizną 1 złr, — © 
7— brano — 7 —49 rano | (7 — 36 rano — 8—20 rano „ marmurowa = = ~, 90, 
5—45 wieczór — 6 — 29 wieczór q7 — 29 wieczór — 8 — 20 wiecz cynkowa m — ,„ 55 
, z a z r = 
Podczas sezonu kursować będzie osobny pooiąg w południe. „ Metalowa > s — zr. 40 ct 


Pomioszkania w zakładzie tygodniowo od 3 zł, do 7 zł., wikt podług cen- 
ników restauracyj Lwowskich. Stały lekarz w miojscu. W tym roku zostanie 
nadto otwarty osobny oddział hydropaAt;czny- 


Zwraca się szezególniejszą uwagę na kąpiele borowinowe 
m skłądu sweg» chemicznego nie 


niczem kapielom zagranicznym i mogą być z równym 
yte w clerpieniach kobiecych jak Frzacensbadskie.ji 


(Moorbiider), które pod względe 
usępują w ni 
zkutkiem nu: 


a ma Kanada i170 * 


Temere rad prob Dr A. r. FE 


zdanie: „Frans Josephs Bitterquelle* prześciga cztery razy Friedrichshat- 
lera, dł razy Hunyady Junosza, a o 68°), Pillna, tudzież wszystkie mane mi wody 
gorżkie treścią skuizeznych składników, a nadzwyczajna,skuteczność. skon- 
statawana przez lekarskie powagi znajduje takže swoje uzasadnienie w mojej 
chemicznej analizie. Stuttgart w morcu 1582. 


Przed bramą Zakładu jest przystanek kolei Arcyksięcia Albrechta. 


! 
ł . > . AM. A 
Parnell jeszcze nie powrócił do więzienia. 


MEN Poskiggą" 


„ (R) Wiedeń 24. kwietnia. Wczoraj odbyło 
|Się w lokalnościach Drehera zgromadzenie około 
1200 robotników, na którem w interesie tak zwa- 
nego czwartego stanu na wniosek robotnika 
Mayera, uchwalono rezolucję, z 9 punktów zło- 
żoną, a zawierającą żądania trochę socjalistycznie 
zabarwione. 


(R.) Wiedeń, 27. kwietnia. Dziś z rana roz- 
począł się proces w sprawie Ringtheatru. Natłok 
publiezności niesłychany. Oskarzenie wnosi proku- 
rator Pelser. Akt oskarzenia jest tak obszerny, 
że dziś zeledwo 2 lub 3 oskarżonych będzie prze- 
słuchanych. Zagblaść już z rama wydał osobny 
dodatek południowy z aktem oskarżenia tu- 
dzież początkiem rozprawy, która się wówczas 
jeszeze nie była zaczęła. 

(R.) Wiedeń 24. kwietnia.  Nasamprzód 
przesłuchano dyrektora Jaunera, który oświadczył, 
że czuje się niewinnym. Teatr objął w stanie 
zniszczonym. Budynek był za wysoki, a za wązki. 
Gdy wybuchła katastrofa, chciał biedz na schody, 
ale sekr. Giesrau zawołał: dyrektorze, wszystko 
stracone, Jauner rozpłakał się w końcu. 

Dzisiejsze dzienniki poranne donoszą o dwóch 
panikach teatralnych w Londynie i Rzymie, które 


jednak nie spowodowały strat w ludziach. 


Nikołajew 23. kwietnia. Gubernator podolski 
osobiście prowadzi Śledztwo w Bałcie. Rabusie 
niszczą rzeczy zrabowane, aby ujść poszlak. 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 24. kwietnia. Dziś rozpoczął się 
proces w sprawie katastrofy Ringteatralnej. Pro- 
kurator uzasadniał znane oskarżenie. 


Madryt 23. kwietnia. Izba deputowanych 
przyjęła francusko - hiszpański traktat han- 
dlowy. 

Paryż 23. kwietnia. Ajencja Havas donosi 
ze Stambułu: Krąży pogłoska jakoby Porta za- 
mierzała wysłać komisję do Egiptu, złożoną z 
Osmana paszy, Sarfego paszy i Alikia- 
niego. 

Petersburg 23. kwietnia. Journal de St, 
Peterśbourg uważa projekt Barrer'a za dalszy 
krok w porozumieniu ogólnem mocarstw. Chodzi 
ltylko jeszcze o zbadanie projektu ze stanowiska 
państw nad brzegiem Dunaju położonych. 


Stambuł 24. kwietnia. Porta ustanowiła ko- 
misję dla reform, mających się przeprowadzić w 
mniejszej Azji pod prezydencją b. gubernatora 
Archipelagu, S aid a paszy. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Lwów 22 kwietoia. (Z Izby handlowej). I. Akcje 
za sztukę: Kolei gul. Karola Ludwika a 200 zł. 306-— 
— 810 —, kolei Liwowsko-Czern.-Jasuy 171' — — 17450, 
Banku hipot. gal. 316:— — 321 , Banku kredyt. gal. 
250— — 25b5b—, II. Listy zastawne na 100 zł. w. a. 
Tow. kred. gal. ziem. 60], 100'-- — 101*—, Tow. kred. 
gal. ziem. 4%], 92'-- — 94 —, Tow. kred. gal. ziem, b'le 
b0— — 101:—, Tow. kred. gal. ziem. 40j, 88-— — 
89:50, Banku hip. gal. 60], 10170 — 10270, Banku hip. 
gal. 50/, 99- - 100 —, Banku hip. gal. z 60], prem. 
10.:— — 102—, IIL Listy dłużne na 100 zł, Gal 
zakł, kred. włośc. 6°, 101 50 — 103'--, Gal. zakl. kred. 
włośc. 50 95*— — 96 —, Ogól. rol, kred. zakł. dla Gal 
i Buk. 6'|, los. w 15 1. 96— — 98-—. IV. Obligi za 
100 zł. Indomnizneyjna galic. 50], 99-65 — 10065, Ko- 
rounsine gal. Zakł. kredyt. włośc. 60% 100*-- — 101*50. 
Pożyczki kraj. z 1878 60], 101 - -- 10450, Losy miasta 
K wa 18:50 — 20:50, Losy m. Staniaławowa 22'— — 
25—. V. Monety. Dukat holenderski 5'52 — 5 62. Dukat 
cesarski 5'53 — 5-63, Napoleond'or 9-48 — 9'58, Pół- 
imperjał rosyjnki 9'76 — 9'86, Rubel rosyjski srebrny 
1:52 — 1:62, Rnbel ros. papier. 120 122, 106 
merek niemieckich 68:40 — 5915, Srebro gzs 100 zł. 
upony w srebrze za 100 zł. 
wszystkich pozycyj 


znaczy : 


p = m mmm, 


(Pierwsza a 
„płacą.* druga „żądają. *) 


Wiedeń 24 kwietnia. godzina 10 min. 46. Akcje 
kredytowe 2840-49, Anglo-Austr. 138 --, Akcje banku 
Union 27:61. Kolej Karola Lud. 809' —, Połudn. 148 60 
Renta papierowa —'-—, Listy zastawne gal. banku hipot. 
— —, Galicyjskie obligacje indemnizacyjne —*—, Gali: 
cyjski bank rustykalny —*—, Losy z roku 1864 —-— 
Napoleondor 9-58. Rubel papier. —.--  Usposobienie : 
słabe. 


Wiedeń 22. kwietnia godzina 2 min. 20. Losr 
kredytowe 179 75, Węg. akcja kredyt. 338:50, Akcje anglo- 
austr, 13010, Akcje banku Union 126 60, Akcja kred. 
Karola Ludwika 30650, Akcje kolai północnej 265 —, 
Akcje kclei południowej 1435), Akcja kolei Alfoldzkiej 
„ Akcje kolei Elżbiety 21060, Akcje kolei Lwowsko- 
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1561 138—0 


1628 5 —10 
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zad'ść urzyn é wielorakim wymogom, 
Lwowie przy nlicy Karola Ludwika I. 5 


wielsi skład powozów 


w którym zawsze utrzymywać będziemy w p i obfit 
po każdej cenisz, Przy trwałości naszych od 
nych wyrobów fabrycznych 


Otwarta od 6. rano io l0. wieczór. 
Kąpiele słodowe, żelazne, siarezane, mydlane, tudzież hydro” 
patyczme sporządza się na żądanie. 


De sherwmrttu cs 10 kąpieli dodaje się dwa bi'ety wolne. 


3 


aby ułaskawiła wszystkich więźniów politycznych. | Czerniowieckiej 17150, Akcje kolei węg. północne- 


wschodniej 164'--, Wiedeńskie losy 126 —, Akcje kolei 
Bndolfa —'—, Akcje kolei Albrechta —*—. Węgierskie 
obligacje państwa w złocie 95 75, Galioyiskie cbliga ja 
indemnizacyjno 99-75, Losy regulacji Cissy 11050, Losy 
tureakie 27-50, Węgierka renta 11975, Akcje banku 
związkowego 118/25, Akcje banka obrotowega ——- 
Akcje kolei węgiersko- galicyjskiej —*—, Akcje kolei 
agi | —'*—, Rubel papierowy |*21%,, Węgierskie 
sy 117-25, Mark omie —*—, Uspos.: ustalona. 

Wiedeń 22. kwietnia godzina 5 min. 35. Jednolity 
dług Państwa w banknotach 75-31, w srebrze 77 25, Ranta 
w złocie 9390, Losy prayogi z roku 1860 130-50, Akcje 
banku wiedeńskiego 822:—, kredytowego 33650. Londyn 
12020, Srebro —'*—, Napoleond'or 953, Duwat ces. 
men. b'63, 100 marek niemieckich 58'75. 


Berlin 32. kwietnia godzina 5 min. 35. Rosyjskie 
banknoty 20610, Akcja kredytowe 672'--, Lombardy 
243—, Galicyjskie 133-20, Kolei Rumuńskiej 61'--, Au- 
strjąckie banknoty 170 15. Po zazaknięcin giełd; : krady- 
towe ——, Lombardy —*—, 

Paryż 3'/, Renta 53 72. 

Telegramy zbożow6 z dnia 24. kwietnia, — 


Wiedeń: Pszenica 12:14 do 1276 zł, tyre —— do 
—— zł., gooanieć —— do —— gł, kukurodza —— 
—=— zi., owies —— do —'-— zł}; okowita sr. 10.000 


liter procent 32:— do 3225 zł. — Budapeszt: 
Pszenica 100 klgr. (ne wiosnę) 12:10 do 1215 zł, rzepak 
(na sierpień-wrz”aień) 13 14zł. — Berlin: Pszenica £ łta 
(na kwiecień-maj) 23012 m., żyto —'— mœ., epirstae loco 
56'— m. olei rzepakowy 4460 m. — Szerecin: Peze- 
nica —'—, rze —— — Paryż: mąki 159 kigr. 
6279 fr., olej rzepakowy 69'— fr, spirytus —'— fr. —, 
Wrocław: Pszenica —'—, żyto ——, owies ——, 
spirytus —*--, kukurudz8 --*—. Kolonia: Pazenica —*—, 


Nafta Wiedcń 22 kwietnia: 1560 do 1557. 
Brema: 7-— do ——, Hamburg: 710, ra kwiecień 
7'25, na zierpień-grudzień 7:80. Antwerpja: nę 
kwiecień 17'|,, Nowy-York: 7*,. Filadelfja: 7%, 
| 0 EL. 1-4. AAC A 


Muzeumi bibiicteka zakładu, im. Ossoliń* 
skich, otwarte codziennie od godz. 9 do 1. 

Muzemnm hr. Dzieduszyckiego, ulica Teatralna, 
otwarte w środę i sobotę od 11 zrana do 8 po południu, 
a w niedzielę i święta od 10 do 1. 

Muzeum Towarzystwa przemysłowego w ratuszu, 
I. piętro, oudziennia od 9 do 4. Wstęp w poniedzisłek, 
wtorak, środę i piątek po 20, w niedzielę, czwartek i 
sobotę po 10 ct. 


ni ACY 
W CIĄGU JEDNEJ NOCY 
wyleczyć można popękanie skóry, plamy czerwone, 
krostki, liszaje, odmrożenia itd. za pomocą 

Oreme MWiunuapzn, Paryż, Simon 
36 ul. Provence. We Lwowie u pp. Mikolascha. 
za 
, , Mał: wód mineralnych jest tak rozpowszachnionych 
i używa się z takim skutkiem, jak odkryte właśnie przed 
8 laty „Franz Josephs Bittersalzqneil.* Odznaczona 
przes N. Pana, ma pięciu wystawach premiowana naj- 
wyższeni nadgrodami za wody mineralne, medalami 
złotemi i zasługi, cieszy się ons przychylnością Świata 
lekarskiego £ powoda swej skuteczności. 1627 8—5 


esd 


Angst Scholioaherg, 


we Lwewie 
poleca 


Najlepszy 


Ke 
K 


w beczkach 
po 167 kilogr. 
„ 100 
——— 60 a 
Nojtromniej:! 


” 


NA DESELE ANE. 

Zakład kąpielowy w Morszynie. Poruszona kil- 
kakrotnie w krajowych dziennikach przez znakomitości 
lekarskie skuteczność wód mineralnych i przetworów le- 
czniczych do picia i kąpieli zdrojowisk solankowo hbro- 
mowych w Morszynie, w powiecie stryjskim położonych, 
wkłada na mnie obowiązek, nie dla prożnago rozgłosu, 
lecz dla istotnego dobra cierpiącej ludzkości wspomnieć 
o tym zakładzie. Po użyciu bowiem w miesiącu sierpniu 
1881 solankowo-bromowych kąpiel, przegradzanych boro- 
winą i szpilkowemi kąpielami, utracone zdrowie. o któ- 
rem prawie zwątpiłem, zupełnie odzyskałem. Co więcej, 
miałem tam sposobność przekonać się, że osoby przez 
lat kilka po zagranicznych kąpielach bez skutku ratnn- 
ku szukające, po użyciu wód morszyńskich zdrowo do 
domu powracały. Dodać do tego należy uprzejme i tro- 
skliwe zajęcie się zakładem i gośćmi przez samego wła- 
ściciela zakładu Wngo Stillera, a przedewszystkiem za: 
pewnienie gościom kąpiełowym domowego, ale wykwin- 
tnego stołu, czego się rzadko i w zagranicznych zakła- 
dach dopatrzeć można. Wszystko to zniewala mnie, o= 
prócz uwielbienia tych długo w ziemi ukrytych skarbow 
natury, złożyć równocześnie Wielmożnemu Panu St'llero- 
wi za doznaną tam opiekę, a Wielmożnemu Panu Por- 
tykowi, doktorowi medycyny, zamieszkałemu w Tarno- 
wie, za ordynację wód morszyńskich , serdeczne podzię- 


kowanie, 
Jan Tech, 
właściciel realności. 


EKK 


1727 1—1 


założy] śm; we 


dobór powozów? 
obrej sławy zna- « 


E 
x 


e, 


awna u 
eateśmy w stanie rozhywaó towar nas po 
i przyjmujsmy tutaj także wszelkie za- 


Sehustala i Sp= 


nadworna fabryka powozów. 


cenach j 


TEKKA KOKO AK AKAOA KAKE 


mamme e e o aE | 
yawo „lazienki Dj, 


we Lwowie, przy ulloy Słowackiego l. 2. 


Również dostarcza się 


kąpiel de domu. 150 90—0 


4 DZIENNIK POLSKI 


4-—Tę ay - | m - wem ori - TMM m ° e TERE u zaa 


— m m mm 


— = 6 A a W M 


JPoleca lustracja dzieł, Marja Malczewskie- (| Jye cherakierystzczna w stro- afty z godłami narodowemi, » 
d Wali d Mick e- jach d h różnych stóleci, wizorunkami zasłużonych mę- afty ręczne francuskie i berlin- rawna zaczęta lab skońozone 
LE e wo ai a Dio: Kolisi Tańce i zabawy «| %ów w Polsce, jako to: Król Jar Hy. * kanwie nicianej, jawie, zadaje bałaki tal KanRno: 


u u. 
Ww wicza, Album Grrttgera, t. j War-| jako to: Keligi, Tańoe i zabawy w za. 9 h 
znany ú taniości 1 doboro ego towaru szawa, Polonia, L Eks. Na pa- | strojach P im oraz widoki Sobieski, Tadeusz Kościussko, ksią: 
y żę Józef Poniątow: Królowa Ja- 


: dole łez i inne pa iorkami i jedwa-| kistoryoznych zamków i a0» ź 1 
M A GAZ y N D AMSKI biem wiernie wykonane, kaida z| w Polsoo, wyjętych z teki Napde-| dwiga, Królowe Wanda, Stefa: 
4 » tych a*ryj w slbum oprawne. ona Ordy. 4 kę jubileuszu J. L 
E ŁA wski o. 


a . a kid se: Ai aa n „ | o2: | OMEWY 4MMMEM 

z KE : akładki do książek, Kółka do ser- GE ich dlafisaieć 

Kanila Si | ip SFS Kiihai przed kominki, i zs Z wet, Podwiązki, Tacki na bilety stwa, Opna, Stały, Atipodja, 
r 


aplikacją w aiłazie, 
suknie wykonane, w 


= na konie, Lammbrequin, rk! Ramki hafcikami B saknie, na klucze 
ce : ytowe z mi ni) Widok: 1 3 7 

kanapy, Serwety, Podam Pam progenie, Termometr Wanni] Ci oen aore malowane, ae kaa 
do Tona onkonagi Tatay do) na kwiaty, Poduszeczki na igły, ka-| ciorkami, Wzorki do hafta na kan- 
strzo D, i OLOJ JAY wale, Uzapki | poiuchy na tytoń, Pularesy z haftew| wie, orax do robót Poanlas i mi- 


we Lwowie, przy ulicy Halickiej l, 4. Szelki, Tacki pod lampy. ua cygara, Sakiewki na pieniądze | niardis, Monograms. 
1459 22-0 6 


ST. MARKIEWICZ 


wə Lwowie w Rynku 1. 43 
poleca 
naturalue, czysto zbutelkowane 


W INA 


gorno-węglerskie 
Zie'eniaki. maszl.cze i tokajskie, styryj- 
skie, gie dmiogiowzkie, austrjackie, reń- 
skie, bo:dzaux, Bzampańskie, i różne 
deserowe. 


Miód staropolski 
trójak po 60, 80 ct. i zł”. 1 flaszka 
dwv,as po 120 fiaszka, 

Porter angielski 


po 63 duż: i pe 38 et. mała flaszka. 
Rozolisy lańcuckie. gdańskie. Koniak 
francuski, Starkę i różnorodne 
likwory. 1491 6-1 


na gazety, do Ozytania 


Faczyda myti 


Zakład posługaczy m. Lwowa 
mający w tym zawodzie długoletnim 


N 5 mi Plac Halicki 1. 7. 
praktykę i mogący sę powołać ra ie 3 s ; 
mendacje szan. Obywateli, u których|Ut:zymuje stale wykazy pomieszkań 
przez dłrższy czas zostawał, poszukuje io wynajęcia, oraz przyjmuje od P. 

A na wą de w Rei" T. Włeścicieli domów zyłoszenia na 

ziela nauki gry fortepianowej : vp óżnie ie i i 

skrzypcach prd'ug rajnowzzej metody a pomieszkania bezpłatnie. 
Łaskawe zgłoszenia vod l. A. S.| . akład przyjmuje plekaty do rozlepia- 

w drukarni „Dziennika Polekiego.* uia na własnych tab.icach z obowiąz- 
IZB Z gp |FIEM Utrzymania takowych przez czas 

ab) , yen prze 

PUMUREWNOWAGNE O; góry oznaczony, oraz przyjmuje spe 


SOKAL I LILIEN 


ulica Hetmańska 1. 8. 


Rocznie 6 ciągnień. Główna wygr. 50.000 zł, 


cenach. Wszystkie polecenia z prowincji wykonujemy  bezzwł 
cznie bez doliczenia prowizji. 


Wszech nauk lekarskich —  €|aycją towarów i posylek kolezowyeh, 
„zp, „aba ś|przewożenia mebli i wszelkie inne, 
i 

Dr. Witold Jaroszyński $c ic 
Jąc za punktualne i spieszne wy- 
3 konanie wszystkich czynności swą 
: ordynuje 15% sw stracie miasta Lwowa. 1567 5-12 
W Karlsbadzie Zarząd Zakładu przyjmuje zamó- 


rob. ty w ustugach puklicznych porę 
od 1. kwietnia br. 
f |xaucją złożoną w SŚwietnym Magi- 
Kaiserstrasze dom ,,Wsrachan.* wienia va drzewo opałowe. 


f i 3 $ AEE TTK 
go: TT ; , Y aja alaLaLh Adak! Zarząd Towarzystwa TALCZKOWĘ 1 J , > TaT = 
. p . z . j mało używan; ob, ( AEOS (LN 1680 OON j 
x + Wt A PrMIĘSZKANIA leinig tłarnitur mebli szafy, łóżka i Siea 5 ARNE Ś 
rzęt ospcdarskie z powoi jazd 2 m że e ° EE z 
H A autt e ila ; A a p ni niti acena DE za rok 18S. 186 1-1] EE BE EEEE FZ ETU EE. 
å E Pi Baikach 1—38 |rzeć mcżna między godz 4—7 ul. Pańska R PIE ME. 30 = ZZŚE RK) — — 
+ wn p- na j > I. 9. Dozorca domu wskaże, 2—2 Ma = 4 i x mf KA za - Sz Lon) 24 
Joa” WO AM ul. Krzy ową nr. 16 Od 1. maja do na COR= Godek oat Obrót kany. ERCI KASET: ED DE == ES | 
3. Gigiau Kreafielim niv. srode sympatji Udz'ały Członkó mE E SF z5 ETENA = 
R Bo zo złonków A > . . : 4 H + z BĘ om x H 
5 Mud. ir. Gisena, WŁ )|syoalazek Dra Boera w N. Yorku do Wkładki na rachunek bieżący — |. : „| 474 49 |* 2x|p AEA ZE EE mi 
E hilis tse ret. Dora w rader tdrowem 1 przyjemnem mie)-j«zmacniania migizy Kochsjġcomi się.lub Wierzyciele wekalowi i $ A 3879 |8 ie = a SeS Sa Raja 2: — pak 
DZI: % 4 good pale è scu. Stu "nia przy domu, Czteromorgow; | nasi nst wem omtygiej miłości, jako też Chwilowa lokacją j . i "| 27500 — Hi È SSE ej Ta s z zę = 3 
Dait, Porkan) meria phe ogród spa'erowy. Kąvie a stawowe i spe |io vsygnienia «gólnej sympatji u prze- Pożyczki ulzielane Członkom na skrypta . „| 187358 muis rE EL BEF EET EE = = > Z) 
Y (arsi Bosacótzej poło. 6 iowe w nejbliżezem sąsiedztwie. Bliższa ((cżonych. Nkutek niezawodny. Cena Po'yczki udzielane Członkom na za tawy 7152 |60 8 FER CRANN ŻsB82Ę|-ZA Dis na 
f AO TEKA OKE wiadomość ul. Piekarska nr. 24. jednej dozy 2,3, 4 i 5 złr. Obstalunki! Procenta $ - „| 3551 |ro a EE3ZIE Sacz 8 ==" 
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aanst emei REN. dk n e N «Woly, tistowa e, dyskretnie, franko. kę Roda Ay "eg 2 s K „| 2179 lesy). E w z” È 3 greg ca SE 
< ost, m REM ada ny, A P f ki m l 3 lius Zeller, Metzgeryame 15, Zur uj Koszta procezowe 2 3 x X 2 Blo lile = | 3 w 5 EA R [mm | peg 
E a | SP Przy ul. Pańs iej (Sch weutz.) 1694 4- 9 Zysk z r. 1880 . ` . ; z „| 3728 | 8 ZJESZ E = 
mę ; + mi 3 r, Procenta zwłoki ; 5 3 " k = " 2 pc s ĘĄ 
p jest całe piętro ze wszelkiemi przy: Bleek E a : 2x6 z i 
pio . EL d P z r. 3d 3 > ę s - S „AĆ Wa 
Pewna i prędka DOMOCjojytoścani wraz z stajnią, wozo] Nauczyciel prywatny || = |=] Boży prei a aunane 0 zl ge m EE 
nawet w zastarzalych cierpieniach|wnią i drewutnią od 1.lipea do Wy-|4 ko.wersacją niemiecką, maturzysta, || 2825 2 871, TATA 5 = 
jest Henryka Blocha najęcia. Bliższa wiadomość u zarząd-|« kuliuletnig praktyką, poszukuje posac y ===—— A SS S 
cy lub właścicielki domu. ua wsi, lub we Lwowie. - E j 
Eter OŚĆCOW Adres: R. ©. poste rest. Lwów. = 5 L 
8 y do sprzedan:a , Ro kód. LB r: Linar E = = 
: Gotówka z d, 31. Grain» 1831. —_PATENTHOLZFEDERN'MATRATZE = 


Wynalazca otrzymał za snakomity swój 
wyrób złoty mauał sztuki i umiejętności 
i medal włoskiego białego krzyża. Cena 
60 et. w. a. 
Dia LWOWA i całej GALICJI głó- 
ny gkład Eteru geśćcowege u apte 

SR Mam LIEE 
4 ~ 5 

A roria A kpa ER Pant w Paryżu, Pasaż Colbert. 
załatwia się. 1553 21—C| Prawdziwa Eszencja z Ssleaperyli 


Zn ak omit 8 p owo dz eni 8 Jolberta jest środkiem roślineym, leczą- 


‘ym wszelkie wyrzuty z ostrości i nie- 
zystości krwi pochodzące Unikać na- 


OE ECTE T 
BOSENGJA Z SALSAPARYLI pa. 
GOLBERTA, N))..-2. j -; ETE]. iai GA 


38'28 |69 | Wkładki na rok bieżący ` 3 3 A 
Chwilowa lokacja j . ` a è 


Ogólny obrót ! asy w r. 1881 


Winien 


Wierzyciele wekslowi . . Ć . > 
Poży zki udzielone Członkom na skrypta i weksle 
Pożyczki udzielone Członkom ra zastawy . A 
Proceata à 


soy fałszerstw i naśladownictwa. a LNE Pi oz 

T, ELO l | TI N E Wymagać nJleży podpisu czerwonym EUCHROMIN= z yt Eg £ SPO y 
tramentes:: J Pintesu sa każdej Koszia procesowe ś A 3 ; 
3 stykiecie. Kupowaó należy we Lwowie Proszek dams Zysk z roku 188) ; X n ` 
jast 1498 86-f'|x aptekach pp. Mikolascha i Ruckera. e wTGWA j 


Couar de la peau naturelle 
(Hygienisches Gesichtspoudre) 


Dra Klugera i Dra Strasky'ego. 
Heiligen Geist-Apotheke, 

Wwiun, I, Operngasse L<3, 
„Zuaport do Paryża- 
Biały, różany i biond (creol). 
Cena wielkiego pudełka 
GW 1 zir. y2 

Pudr ten uznany przez damy w Wie 
dniu 1 Paryżu za znakomity, używa się 
uż od lat wielu, i nadzje płoi powierz- 
chowność delikatną, naturalną i mło: 
dzieńczą 
Paryż, Brunhes 6 Hurd, Rue 
Auber 4, Parfimerie Pillas, Hue Re 
ziwil 19. 1532 13 ta 
«iedeń, Hwiligevgeist-A potheke, 
Operngasse, Central-Dep>t wszyst. 
kich le.ow aleopatycznych i ho- 
meopatycznych, tudzież specjalności 
medyczno-farmacteutycznych fran- 
cuskich, wód do ust, proszków i 


Ko zta zał żenia 


Maczka ryżowa : i 
Gotówka kasy z dniem 31. Grudnu a 1881 


1558 14—15 
przygotowana z Bizmutem » z 
dla tego te działa szczęśliwie na skór; w Magazy nie 


maara nade e R, Machayskiego 
cerze ś+iðżość naturalną znąa:eść może pomieszczenia 


subjekt z handlu galanteryjnego 
" TCH. FAY +, | utynowany ekspedient z dobrami 
zt hliay tm Paiz, 4 'ekom=ndac ami, oraz uczeń zamiej- 


ZES: Lo OAE wozi: owy ze szkół g mnazj.laych lub 


kich składach perfum i domącł po i +4 rd ppn = 
fryzjerów, 


o. k. nadworny 


optyk i mechanik 


we Lwowie, 


Rcchannek zysków i strat. 


Procenta pobrane p : . 
Pro.enta zwłoki pobrane 

Procebta wypła :0ne . . 
Procenta napreód pobrane ru rok 1882 . 
Prooenta zwłoki od zaległy: h rat za rok 1881 , 
Procenta należna od chwilowej lokacji za r. 1881 
Procenta do wypłaty od rach. bieżącego 2a r. 1881 
Prccenia do wypłaty wierrytrlnoóci za rok 1E81 
Irccenta naprzód wypłacoue od wierzy telnoś i 
Koszta administracji . A P E 
Köszta procesowe 

10|,, Kos tów za 'ożenia a 5 ` 
Czysty zysk za rok .881 P . ° 


Stan czynny 
złr. ot, 


ulica Karola Ludwika L 9, past na zęby, naturalnych wódj| 2759 jo Gotówka kasy z dnia 81. Grudnia 1831. .  . 
róg ukioy Sykstwakiej, neżlini lutrlóma Udziały łoaków |.  « «1 . 

poleca Szanownej P. T. Publiczności mineranye, pórtametyj" pomat ' , * | Wkładki m» racn. biełąy :  .  . j 

swój bogato zaopatrzony i największy itp. po rownych cenach, jak WSZĘ: 200) | | | Chwilowa lokacja . ; : ; . 
à | ` | Wierzyciele wekslo vi Towarzystwa = 


Oksja Ed towarów, jako tot dzie. Rozgyłka odwrotną pocztą. h 
owikiery rozmai u ika a nE AEZREIKC RAKA 
zr raias mklami Gd 1 złr. a RE Nan z sm m mzk dis 
poczawszy i wyżej. 
Lornetki ręczno w oprawie rogowej 


Pożyczki udzielone Członkom na skrypta i weksle 
* x = na zastawy . f 
Procenta naprzód pobrane na r. 1884 . 
Procenta zwłoki od zaległych rat za r. 1831 i 
P:ocenta od chwilowej ivkacji za r. 1881 należne 
Prooenta od wierzytei. Tow. naprzód wypłacone 
Procenta do wypłasy ud rach bież za tis 1881. 
Paa isę 5 od wierzytelności za r. 181. 
Wstępae ezyli fandnaż rös rwowy . . š 
Zwrot kosztów administracyjny: h 
Zwrot kosztow procesowych . 
Kosta założenia po strąceniu */y .- è a 
Czysty zysk sa rok 1881 > š s è 


357 
28 


5 złr. i wyżej. 
Termometry rozmaite od 80 ot. i wyż. 
Alkoholometry po tłr. 2:60. 360 i b. 
Siacharometry po elr. 2*:0 i 8:50. 
Arcometry i manometry do kotłów 


Towarzystwo zaliczkowe w Jarosławiu 


Stowarzyszenie zarejestrowane z nieograniczoną poręką. 


w obfitym wyborze poleca: 


parowych. , , ' 
Taśmy pijani wrr w 2 handel wprzętów kościelnych 1 cerkiewnyci: Dyrektor : Kasjer : bulki włosowe wzmacnia i do wytwarzania i porostu włosów po 

ray memoras „oo "|| WALENTEGO STACHIEWICZA w Tarnopolu Wi. Uatrzycki Wibiral. R T RA A 0 1 
A i 1 an ajrni sie, Ain byen ondon p Bai Cały flaken 3 złr. Pół fiakonu 1 zèr, 60 ct. 

w p S po następu 8 ontrolor. 

obrazy, metronomy. s ai GR 30, 45, 65 i j W roku 1881 wystąp ło z Towarzystwa 3 è . 83 Csłonkó 
Hnstramónta mechaniczne i geoderrj- dla peer; tł kz BEA po BB BO; 7 A z- i wś: W roku 1881 prtybyło do T.w Em a. z "a ów r N I G R E T IN A, | 8 

ne, matematyczne i fizykalne w nsj- pa 199 „ » s» 40, 66, 75, 95 „ z Z końcem roku 188. liczy Towa zys'w) - å 17847 .7,, Po długiem doświadozaniu udało mi nią wynaleść mong środek do “ 

wigkszym wyborze. A 20) „ 45, 60, 80, 100 W roku 1881 zwrócono udziałów s r, y . 1894 z} 49 ot. natychmiastowego farbowania włosów na trwały i piękny ko 

6% Naprawy we wspomnianych B 810 * p 50, 65, 85, 110 © = W roku 1881 wpłacono udzisłów i E F | 4946 zł, 64 ct lub oiamny; jsst on zupełnie niesskodiiwy i w zastosowaniu bardzo prosty. 

artykułach przyjmuje sig 1 oblicza jak x "109, 110, 120, 13%, 140, 169 am. dłago Z końcem r. 1851 wynoszą wpłacone udzisły 25848 zł. 20 ct Cena 1 mir. 


dla dzieci: 70, 80, 90, 109, 110, 120, 13%, 140, 159 cm. długości 
po 10, 12, 14, 16, 18, 20, 24, 26, 80 złr. i wyżej. 

Opakowanie wielkiej trumny 5 złr.; — małej od 1 do 2 złr. wał. austr. 

Wielki wybór: kap atłasowych, tiulowych, mulo wych, perkalowych i orgau- 

tynowych, materaców i poduszak do trumien; wieńców francuskich z bątystowych 

«witów od 1 do 16 złr.; azarf do wienców gładkich i z napisami, świątłs 
pogrzebowego i pochodni stearynowych i smolnych. 

MU” Telegraficzne zamówienia uskuiecznia się natychmiast, bez różnicy 

ozasu, Czy w dzień lub w nocy. 
Do miejso gdzie nie ma żelaznej kolei; odstawia się na tadanio pipky 
1550 9- 


najtaniej. 1499 92 0 

Zamówienia z prowinoji u- 
ukutecznia się za zaliczką odwrotną 
pocztą. Każdy osobiście kupiony alb: 
sprowadzony przedmiot odmienić mo- 
żna jeśli nie odpowiedni w ciągu dni *4, 

J. Neuhófer, 

o k, nadworny optyk i mechanik we 
Lwowie, ulica Karola Ludwika 1. 9, 
róg ulicy Sykstuskiej. 


Wsknt»k uchwały Ogólnego Zgromadzenia z dnia 17. marca 1882 ud 


myśl $ 22 Ustawy r dnia 9. kwietuia 1878 r, 


Stowarzyszenia zarejestrowan go z nieograniczona poręką. 


Dyrektor : Kanjer: 
Wi. Ustrzycki. Wibiral. 
W. Baczyński 

kontrolor. 
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Z Drukarni 


„ u - s€ 
ma Daan RAKA TAAŃÓ A o e 


` R e mę: W e g A a aA REE 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny : Józef arrakownioki, 


R= rzeźbione na naręvzniki, naj pypy 
wania obuwia, Postumenta na nuty, 


podzegarki, Postamenciki na umbry 
przed lampy lub świecą. a Klucza, 


Laakawe zamówienia zamiejscowe wykonują się jak usjtpieszniej i najakuratniej Zz 


Koncesjonowany AS a a ZK WRERRARACZA ZE 


3o listy zastawne c. k. nprz. Zakł. kred. zzopskiego. 


Wyciągnięte losy z najmniejszą wygraną w kwocie 100 zł. 
biorą także udział w dalszych ciągnieniach wygranych. Drugie 
ciągnienie 15. kwietnis 1882. Sprzedajessy te obligacje podług 
dziennego kursu, jakoteż na spłatę w miesięcznych ratach po 
5 zł w. e. Kupujemy i sprzedajemy także ws ystkie listy za- 
stawne, obligacje państwows, jakoteż akcje, po najrzetelniejszych 


1128 40—0 


ie czo Ooa mi zi 0 dT e 
Zamknięcie rachunkowe |++++++-+:+++++++++i+r++ 


8664 ho 
93070 [ast], 


w r. 1881 od udziełów dywidendg "joo, co podajemy dv pub iosnej wiadomości w 


Dyrekcja Towąrzystwa zaliczkowego w Jarosławiu 


jucie, papierowej, srebrnej, również| srebrnej, jako to: Postumenciki na 


micie i na| kowerty, na listy, na marki listowe, 
największym| na karty do grania, oraz w kształcie 


wyborze i pe najtańszych oenach. fotelików na podzegzrki. 


JMM afty z bukiecikami lub wido- 
ozkami n« papierowej, jedwa- 
bnej lub nicianej kanwie, dające 
się zastosować do albumów, pułare- 
sów, na podzegarki, na kalendarze, 
do ram na naręczniki, na suknie, 


do zdejmo- 


ksią*ek, na 


„ Familijnej , „ 3— 


„ Melang de Moskau „ 4— 
„ Emperisl . . .„ 5-—]|» 


ż „ najlep. wysiawków „ 1:70] » 


Kawy z małą pcdwyżka albowiem| „ 

tylko 4 ct. na '|, kilo. 
', kilo Santos „ . . . — 68 
n „ utsmala . . . —72| » 
„ Lagynajm . . . —'8+ 


0- 


nadaje twarzy 


iet 
wpływem MAGNOK 
MAGNO 


| CCIE 
. 


j Kremy te czynię, zadość waze 


zielono 


wą sklepach nabyć można. 


= 5 


t —— H REO 


„Dziennika Polskiego, * pod zarządem Leona Zabalewicza. 


"WANDEA 122 —— 0 o boù- s á - EPT ZE 


WVODA FIJOLKOW A 


| uieporównany środek, usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trqdzki, pierzchaie- 7 
nie i łuszczenio sig skóry i wygładza zmarszczki, pory. Twarz odaw'eża %94 
i nadaje nieporówneną delikatność, — Cena 1 zir. 8 


MAGNOLINA 


jedyny środek odświ 24 płać, skórą sucha, szorstka i zgrzybiała pod XA 
Ai staje się miękką, przejrzystą i delikatDą. $ 
prze wano: nosa: minos TAREE L > 

czarne punkciki e najwięcej osiadsją w okolicy nosa. Cana tego .* 
'  komitego środka 1 złr, 50 ct, i rę: 


PUDR KSIĄŻĘCY BIAŁY 


jest prawdziwym unikatem w sztuce kosmetycznej, nia zawiera bowiem Më 
w swym stładzie ani bizmutu ani ołowiu, ani też żadnyćh metalicznych ** 
pierwiastków szkodliwych zdrowiu, a pomimo tego przyjemnie przylega Š$ 
do twarzy, nadaje śliczną, naturalną I i 
katność. — Cena pudeżka | str. 


PUDR KSIĄŻĘ 


ciellnto-róże dla blondynok i cielisto-żóktawy dla szatynek pźj 
i p po ET slr. 20 ot, i 1 alr. 60 ct. 4 f, 


KREM ORJENTALNY BIAŁY, x 


cieliato-różowy dla poniak i clolisto-iókłtawy dla szatynek, 

wymaganiom, nadają bowiem twarzy * 

( naturalną białość, delikatność i przejrzystość, a wer martwa pokryta wą 

bruzdami, pi as war. | Ge odświeżoną i odmłodzepą $ 
ena 1 złr. ot. 


PIL PTON 


włosom siwym i wypłowiałym po kilkakrotnem użyciu przywraca piękny 
kolor — PILIPKWN, nie farbuje, lecz tylko odmładzą włosy, który 
podwpływem tego znakomitego środka 
Cena flakonu 1 złr. 50 cnt, 


W ALIEN LN 


w oda wypadanie w.osów w przeciągu dwóch tygodni miiran 
ce 


Jan Ihnatowiez, 


magister farmacji i chemik sadowy. 
Fabryka we Lwowie. Filia w Krakowie, Sukiennice Nr. 20. 
Główne składy w Stanisławowie w aptece pp. Stechera, w Tarno- 
polu Jamrugiewicsa, w Przemyślu p. Nahlika, w Podhajoach Karykie- 
wicza, w Stryju Drągowakiego, — oras we warystkich pier wszorzę dnych 


po- JP ea z hafoikami na kołniefzy: 


ki, na manszety, na rękawioski, 
na ciarniki, koszyczki do robót 
damskich, na kłębki, na druty, na 
oygara, kalendarzyki, notycki, kro- 
pielniorki, teki z przyrządami do 
pisania, kosze ścienne. 


I EZ Sznelki. Pelę, Filozelę, 


Włóczkę berlińsr;. angieluką, 
perską, Crevlwolle, Mokerkę, Pa- 
ciorki metalowe i kryształowe, Zło- 
to, srebro i buiivn do haftu, Ksnwy 
jodgahae, Juta, Java, Brazylijska, 

awanna, Panama, Rypsowa i w ne, 


++++++t+trtrtrt+Prrrrrtrtittr"+ 


Pomimo podwyższonego cła 
o ile zapasy starczyć będą — poleca handel 


Karola Bałlłabana ż 


we Lwowie 
t Herbaty Congo !/, kilo złr. 2— il; kilo Kuba 


+4 


++ 


| 
+++ 


% 
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3 „ większe, . —:92 
„ Ceylon drobnej . — 96 
z „ grubo ziaru. 1°— 
3 „ najlepszej . 1:4 
„ Pełowej . . . 1:04 
rj „UDT Ww „md = 
» Jawy złoej . . 1:04 


tttretr+. 
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Zamiast siónników i wszystkich innych materac). 


a | pA Wien, E., Maxamilianstrasse Nr. 1. 
=a | KISA OA E EK EE K 3 K 
| Cztery medale zasługi i list pochwalny 


mua mn i <>zamo€b ww nnne Grad ia: 
mianowigie : 


ANFTLENTTALIA 


usuwa piegi, opf ceio słonoczne, plamy vążrebiniie, | 
„ałość, delikatność i przejrzystość. — Cena 3 złr, 


“an 


WODA LILIJOWA © 


Plamy żółtó, brunatne i ostudy z twarzy, szyi i piers. pod wpływem + tj 
d cudownej wody po kilkakrotnem użyciu supołnie nikną. Cena 1 złr. F! ma, 
z oska we M OOOO O --/ UH 


a CO 


a . a * . 
Orientalina czyli Pudr w płynie 7% 
nadeje twarzy prawdziwie naturalną twarz pigkną i przyjsimną białość; 
odówieżą i konserwuje. Cena 1 złr. 


dzo przyjemną, białość i deli- $gą 


CY 


odzyskują pierwotną barwę. 


ndza 


lor czarne 


1488 41—0 8 


